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CZĘŚĆ URZĘDOWA
Dnia 6 sierpnia 1880 r. wydany i ro­

zesłany został w c. k. nadwornej i rządowej 
drukarni w Wiedniu jeszyt XXXV dziennika 
ustaw p tństwa.

Zeszyt ten zawiera:
Nr. 98 Reskrypt ministra wyznań i oświecenia 

z 30 czerwca 1880 o ubieganiu się o 
zagraniczne stypendya państwowe 

Nr. 99. Rozporządzenie ministerstwa sprawie­
dliwości z 19 lipca 1880 o przydzieleniu 
gminy Trenneriberg do okręgu sądowego 
Cilli.

Nr. 100. Reskrypt ministerstwa skarbu z 21 
lipca 1880 o zwinięciu magazynu tyto­
niowego w Jagielnicy i połączenin t  goż 
z nrzędem podatkowym w Czortkowie.

Nr, 10). Rozporządzenie ministerstwa sprawie­
dliwości z 23 lipca 1880 o przydzieleniu 
gmiuy Roschitz do okręgn sądowego Eg- 
genburg.

Nr. 102. Reskrypt ministerstwa skarbn z 26 
lipca 1880 o ekwiwalencie za czwarte 
dziesięciolecie (1881 — 1890).

CZĘŚĆ BIEURZĘDOWA
Lwów, 9 sierpnia.

Po ostatnich wyborach francu­
skich zapewne sami pretendenci prze­
stali, pocieszać siy myślą, że Franeya, 

Hora, vd stu lat już nie chce przy­
wiązać się do żadnego rządu stałego, 
także i teraz skorzysta z najbł ższej 
SDOSobności, aby dla odrroany z repu­
bliki przekształcić się na królestwo 
lub cesarstwo. Żaden z książąt orie- 
ańskich nie daje znaku życia w tein 
znaczeniu, żeby to uważać m o ż n a  było 
za ubieganie się o tron a nawet hr. 
Ohambord, który z takiem namaszcze­
niem i taką niewzruszoną siłą prze­
k onan a  zapov iadał zawsze tryumf 
swojej sprawy, dziś ani wśród akcyi 
wyborczej ani po niej nie odezwał się

do przygnębionych legitym islów . Naj­
więcej otuchy okazuje jeszcze książę 
Napoleon, który wyparłszy się, jakoby 
jego kandydatura w  Ajaccio była prze­
zeń aprobowana, odbywa teraz po­
dróż po różnych okolicach z swoimi 
synami i przygotowuje się na prawdę 
do wydawania wielkiego organu bo- 
nap&rtystowskiego po cenie tak baje­
cznie niskiej, że nawet dla robotników  
będzie przystępny. W  docznie ks. N a ­
poleon wyzyskuje tryumf republika 
iiów, którzy obecnie pewni swojego  
panowar/a, pewni zw ycięstw a w przy­
szłorocznych wyborach, nie lękają się  
żadnego pretendenta i nie m yślą jak 
dawniej wydalić ks. Napoleona za 
granice Francyi. Pretendent bonapar- 
tystowski ma tedy przynajmniej czetn 
się pocieszyć w czasach tak przy­
krych. Legitym iści i orleaniści nie 
mają i tej pociechy, bo niemi już d a ­
wno" republikanie przestali się zaj­
mować.

Obok m onarchistów pobici zostali 
także konserwatywni republikanie, któ­
r y c h  typowym reprezentantem był 
dawniej Dufaure a obecnie po usu­
nięciu się Dufaure’a z szerszej wido­
wni politycznego życia został Jules 
Simon. Klęska Sirnonistów w wyborze 
radców departamentalnych jast tak 
niewątpliwą, jak klęska monarchistów. 
P -n  Simon nie się iud'/ić pou
tym względem . D k  niego i jego stron­
nictw a rezultat ustatnich wyborów ma 
znaczenie nierównie większe niż dla 
monarchistów. Oi ostatni bovi iem stra­
cili tylko szanse odzyskania przewagi 
dawnej, gdy tym czasem  Simon traci 
to, co posiadał dotąd faktyczni?, 
co mu pozwalało być groźnym dla | 
G am betty , to jest panujące stanowi­
sko w senacie. Strata tego stanow i­
ska nienastąpi zaraz, bo posiadanie 
dopiero, skutkiem wyboru radców de­
partam entalnych, stanie s;ę faktem

wtedy, gdy nowi radcy w najbliższych  
uzupełniających wyborach do senatu 
korzystać będą z przyznanego im w 
konstytucyi w pływ u na skład tej Izby. 
Słaba to jednak pociecha, bo skoro 
cały świat w ie , że po najbliższym u- 
zupełniającym wyborze senatorów, 
Simon przestanie panow ać w s e n a ­
cie, już dziś zapewne znajdzie się w 
tej Izbie dość żyw iołów  chwiejnych  
gotowych do dezercyi, do połączenia  
się z panującem stronnictwem . Senat 
francuzki nie jest, i w skutek swojej 
ordynacyi wyborczej naw et nie może 
b ć ciałem  złożonem jak I / by  wyższe  
w  innych państwach parlamentarnych 
z mężów, którzy mają już za sobą 
świetną a długą karyerę i u kresu 
życia politycznego żadnemi widokami 
na przyszłość nie mogą być przecią­
gnięci z jednego obozu do drugiego. 
Do senatu francuzkiego jak do Izby 
wstęp mają także m łodzi, małoznani 
jeszcze ludzie, goniący za karyerą 
wszelkiemi sposobami.

Byłaby to niezm ierna klęska dla 
konserwatywnych interesów  we Frari- 
c y i, jeżeliby Simon zrażony świeżą  
klęską swojego stronnictwa usunął się  
z widowni politycznej ta t, jak to uczy­
nili już niektórzy znam ienici monar­
chiści, m ianowicie tak czynny i dziel­
ny do niedaw na Bouher. M.mo klęski 
ostatniej Simon jako reprezentant roz­
tropnej, umiarkowanej republiki ma 
przed sobą zw ycięzną przyszłość w 
w bliższej lub dalszej perspektywie. 
Dzisiejsza klęska rozstrzyga w najgor­
szym  razie o składzie izb w najbliż­
szej k adencji, a ta przecież trwa lata 
tylko a nic wieki. Simon zanadto jost 
już stary, żeby na przyszłem  pokole­
niu dopiero m ógł budować plany s w o ­
je, ale zanadto znowu jest młody, żeby 
nie wolno mu było m yślą przenieść 
się w przyszłuść "odległą o kilka lat. 
Na razm Simon będzie m ógł spokoj-
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n.e patrzeć na przebieg zaeiętej w al­
ki, którą Rochefort w ypow iedział 
wszechwładnem u dziś satrapę engraisst, 
jak nazwał niedawno Giambettę ku 
wielkiej radości wszystkich laaykałów . 
Geniusz Francyi nie da radykalizm o­
wi zapanować nad krajem, a jeżeli 
ta k ż e  i monarchia me ma tam nadziei, 
to przyszłość należeć może nie do o- 
portunistów niepew nych i chw iejnych, 
lecz do szczerze um iarkowanych repu­
blikanów, |ak Dufaure i Simon.

Sprawy krajowe.
(.Podniesienie chowu bydła).

W dniach 21— 28 czerwca b. r. obra 
dowała w c. k. N am iestnictw ie w sprawie 
podniesienia chowu bydła zwołana z inieya- 
tywy p. Nam iestnika Afreda hr. P o t o c k i e -  
g o ankieta fw how -, której skład podaliśmy 
w swoim czasie. Nawał m aieryału pilnego, 
jakiego dostarczała wówczas sesya sejmowa, 
nie pozwolił nam  podać szczegółowego spra­
wozdania. Ograniczyliśmy się wtedy do zapi­
sania głów nych wniosków i uchw ał, a dziś 
w uzupełnieniu podajem y bliższe szczegóły.

Pan radca Orleicki jako referen t i 
przedstawił aukiecie cztery wnioski, przedło­
żone w sprawie podniesienia chowu bydła, 
mianowicie wnioski c. k. m inisterstw a ro lni­
ctwa, W ydziału krajowego, kom itetu gslic. 

i towarzystwa gospodarskiego i kom itetu kra- 
I kowskiego towarzystwa gospodarskiego. W nio­

ski te podaliśmy w streszczeniu.
Po przedstawieniu tych wniosków ksią­

żę Adam S a p i e h a  zabrał głos i w obszer- 
nem  przemówieniu wskazał na zgubne sku­
tki, jakie wywołać może zamknięcie g ra n i­
cy, jeżeli nie będą zarządzone środki odpo- 
wiedniem celem zapobieżenia złemu. W  sta­
nie gospodarstwa nastąpi niezawodnie pow­
szechne wstrząśnienie, a ustawa o zam knię­
ciu granicy przedewszystkiem da się uczuć 
dotkliwie na Podolu i wpłynie radykalnie 
ua gospodarstwo gorzelnicze. Wobec niebez­
pieczeństwa zguDnych skuvków 5 mknięcia 
granicy, o półśrodkach naw et mówić nie 
wolno. Mówca poddaje krytyce wnioski rzą ­
dowe i przyj mtfje z n ich  pomnożenie stacy
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IG S C ID S Z K O  W AM ERYOB
Przez

S y g u k d a  W iś n io w s k ie g o

VIII.
(Ciąg dalszy.)

Kiedy teatr wojny ścieśniał się d« tego 
jednego p .n k tu , rząd angielski szukał drogi 
do honorowego zakończenia wojny, w której 
rezultat szczęśliwy zwątpił. Rząd lorda North 
upadł po 12 latach obfitych w klęski błę­
dów, nowi m inistrowie posłali rozkazj ywa- 
kupcyi Chailestonu i Sawanny, ale długie 
miesiące musiały jeszcze upłynąć, nim po­
leceń a te nadeszły do Ameryki i rokowa­
nia pokojow e przybrały stanowczy chara! tar. 
Przez ten czas blokował Greene miast, po­
łożone na końcu wązkiego przylądka niięduV 
dwiema rzekami w takiej pozycyi, że ró w n ie  
było trudnem  do zdobycia, jak łatwem  do 
oblężenia, gdyż skutkiem ciasnego terenu 
między rzek am i, A nnrykanie nie byli w sta­
n ie  zdobyć szańców angielskich, ani też ro­
zum ny i ludzki Leslie, kom eudant miasta, 
Lie m iał okazyi szczęśliwych wycieczek, zwła­
szcza przy znanej czujności Kościuszki.

Tak tedy stał drugi polski w ojow nik  na 
;ym gruncie, na którym  przed nim P u łas ln  
Amerykan zagrzewał i zadziw ał Znając tk l- 
y ię  charakter K ościuszki, możemy sobie ł a ­
two wyobraź.", jakie uczucia przejmowały 
j pgo duszę, gdy patrzył na miasto uw oln ione  
"az bohaterstwem  rodaka od haniebnej aap1" 
tulai-yi. Oo dziw niejsza, tenże sam młody

L aw rens, który był druhem  Pułaskiego" ; 
który wpadłszy do izby, gdzie lękliwa rada 
nnejskr, okładała się już z Anglikami o wa­
runki k ap itu lacy i, rokowania te zerwał —  
L a  sam dzielny żołnierz byl kolegą Kościu- 
Sżk1 w kierowaniu b lokadą, bo Gi eene stał 
5 6 mil angielskich po za blonującą dywi- 
zy ą , zasłaniając Ediston, dokąd gubernator 
Karoliny R outlelge zwołał sejm krajowy, ce­
lem zaprowadzenia regularnego rządu. Ciało 
prawodawcze zaczęło swą akeyę od sporów 
z GreeneTn o ścisłe określenie atrybutów  wła­
dzy wojskowej i cywilnej. Spór ten trw ał 
przez cały czas długiego i nudnego oblęże- 
n , którego operacye dadzą się określić je- 
jedne n zdaniem — Anglicy próbowali usta­
wicznie "ykradaó  się z miasta za furażem i 
żyw nością, Amerykanie wciąż im w tein 
przeszkadzali. Pozycya Lesliego była o tyle 
gorszą o 1 stanu sił dowodzonych przez Ko­
ściuszkę, Laur^-nsa i M arcona, że jego m a­
gazyny były puste.

Uwiadomiony d. 13 sierpnia o posta­
nowionej przez rząd angielski ewakuacyi Sa- 
wany i Charlestona i ogłosiwszy pi oklama- 
cyę, iż zamierza zaraz spełnić ten rozkaz, 
prosił Leslie Greene’a o zawieszenie broni, 
celem wykonania tego kroku. Wódz am ery­
kański nie czuł się kom petentnym  do roko­
wań , i sprawę oddał do kongresu. Rozgnie­
wany Leslie ostrzegł go, że musi dosta? ży­
wności w jakikolwiek sposób. Pogróżka pod­
nieciła blokujących do podwójnej czujuości. 
Partyzanci Mariona objeżdżali kraj nadrze­
czny, pilnując ruchów łodzi angielskich. Dnia 
25 sierpnia don l siono, że flotylla popłynęła 
z silną wojskową wyprawą w kierunku wysp 
Oombahee, Beaufort i t. d., a Laurens wy­
brał się w ową stronę z plam-m zajęcia sta­
rych redut nad rzeką i odcięcia jej powrotu.

vV marszu wpadł w zasadzkę i poległ dnia 
2 sierpnia. Była to ostatnia krew, przelana 
w tej długiej i krwawej wojnie, a cały k.e- 
rum k blokady przeszedł w ręce Kościuszki. 
O tej ostatniej fazie tak jego wojskowej dzia­
łalności jak j  całej wojny, pisze wnuk i bio­
graf Greeue’a :

, W ażne obowiązki w okopach oblę- 
g a jący ch , które pułkownik Laurens dotych­
czas sp e łn ia ł, poruczono odtąd Kościuszce, 
a jego niezliczone listy do mego dziada *) 
dają nowy dowód pracowitości i intelligeucyj, 
z jaką wszystkie zadania służby zwykł był 
spełniać, bwiadczą one o jego gorączkowem 
szukaniu sposobności, w których mógłby do­
godzić swemu usposobieniu ruchliwem u, a po­
wodzenie jednej z jego wypraw, takim du­
chem kierowanych, dało także powód do zs- 
kłócenia harmonii między gen. Greenem a 
gubernatorem  i radą s ta r u południowej Ka­
roliny. Rzecz tak się m ia ła : Od kiedy A n ­
glicy po za reduty cofać się m usie li, mieli 
oni zwyczaj posyłać swoje bydło na paszę, 
na równinie między 'zekam i (Charleston Neck), 
posyłając także za niem silną eskortę. Wiel­
ka liczba koni ich jazdy stała pod opieką po­
dobnej eskorty na wyspie Jam es. Kościuszko 
spróbował zatfcać oba te konwoje i zaatako- 
. ał je. Straż bydfa była zbyt lic z n ą , ażeby 

szczupły oddział mógł był ją  pokonać, lecz 
udało się uprowadzić niemało pięknych koni.

*) Autoi niniejszej monografii rua nadzie­
ję otrzymania kopii tej korrespondencyi od uta- 
ieut .wan»go i zacnego potomka przyjaciela i 
wodza Kościuszki. Jeśli uczy n W *  mu w tym 
względzie przyrzeczeuie dotrzymanym zostanie, 
nie omieszka podzielić się niemi z czytelnikami. 
G-asety Lwowskiej.

Było to dnia 12 października Podług praw 
kongresu ogólnych przepisów wypadało 
sprzedać zdobycz drogą publicznej lieytacyi, 
a wynagrodziwszy częścią odebranyeh pie­
niędzy tych lu d z i, którzy w wyprawie ucze­
stn iczy li, oddać resztę do kasy rządowej. 
Tymczasem pewni ooywatele Karoliny utrzy- 
rnywali , że te konie były im zabrane przez 
Anglików bez w y n ag o d z e n ia , a ta  preten- 
sya d a ła  w końcu powód do formalnego pro­
cesu."

Skutkiem rokowań pokojowych zostali 
tak Leslie jak i Greene upoważnieni do ukła­
dów o oddanie Charlestonu Amerykanom. 
Leslie zrównał swoje szańce, zniszczył fort 
Johnson i cofnął się do portu . podczas gdy 
wojsko Greene’a przebywało rzekę Ashley. 
O 11 rano d. 14 giudnia wprowadził Kościu­
szko oddział amerykański do miasta, i objął 
w formalne posiadanie ten ostatni prawie 
punkt Stanów Zjednoczonych, nad którym  
sztandar niepodległości nie powiewał. Zaraz 
też zjawmy się w oknach na balkonach i na 
dachach potajemnie przez mieszczan uszyte 
cl 'rągwie w olności, na powitanie Greene’a, 
który o trzeciej popołudniu wprowadził gu ­
bernatora i radę krajową do ratusza Nim 
się zmierzchło, flota an g ie lsk a , około 800 
żagli licząca, wypłyuęła z przystani, a osta­
tnie blaski zachodzącego słońca oprom ieniały 
ostatnie rąbki tonących w morzu angielskich 
żagli. N astąpiła noc c h ło d n a , balsamiczna, 
dzwoniąca glosami radości. Jutrzisia po niej 
była już jutrzenką swobody. Ogłoszenie ogólnej 
am nestyi podwoiło uniesienie radości. W szy­
stkie w y o ld  śm ie rc i, konfiskaty i w ygnar la 
przeciw lojalistom angielskim  zostały odwo 
łane ; wciny naród czuł się dość silnym , że­
by być wspaniałomyślnym. Był to jeden  z o- 
wych dni, o których wolno powtórzyć z poeią:



buhajów i udzielanie zaliczek na zakupno 
jałow nika dla właścicieli większych posia­
dłości. Przedewszystkiem  powinno się przyjść 
z w ydatną pomocą w kapitale, a to bądź 
przez udzielanie subwencyj, bądź przez u ła­
tw ienie kredytu w pierwszym rzędzie dla go­
spodarstw  gorzelnianych. Aby podnieść chów 
bydła, trzeba nadto zgodzić się stanowczo 
na z a sa d ę ; trzeba ułożyć form alny kate­
chizm  i subwencyonować tylko takich ho­
dowców, którzy zasady w nim  zawarte w y­
znają i przyjmują. Kwestyę podniesienia 
chowu bydła rozbierać należy z dwóch głó­
w nych punktów widzenia, a mianowicie u 
włościan i w większych posiadłościach. W ie­
śniak nie zmieni łatwo trójpolowego gospo­
darstw a na płodozm ian i pod tym względem 
nie należy się łudzić nadziejami. Pom noże­
nie stacyj buhajów jes t wielkiej i p rak ty­
cznej wagi. Prem ie za udzielanie buhajów 
włościanom, pow inny być podniesiene z 50 
zł. na 100 zł.; premiować przychówek po 
tych buhajach- Komasacya gruntów  i zachę­
ta do upraw y roślin pastew nych wiele 
się mogą przyczynić do podniesienia chowu 
bydła

D la większej posiadłości i w ogóle p ro ­
ponował mówca następujące p u n k ta : a) Za­
kładanie obór zarodowych, oznaczywszy 
wprzód na podstawie niewątpliwych badań 
właściwe dla każdej strefy rasy bydła, 
b) W spieranie przedsiębiorstw  melioracyi łąk 
i pastwisk, ułatw ieniem  kredytu i przez 
opust podatku gruntow ego od meliorowanych 
gruntów  na pewien przeciąg czasu, c) Jak  
najrychlejsze uregulowanie rzek, zalewa­
jących wielkie przestrzenie nadbrzeżne, 
d) W spieranie gorzelnictw a jako niem al je ­
dynego przem ysłu w Galicyi otworzeniem 
źródeł taniego kredytu, e) Przyspieszenie 
czynności ustawodawczych w celu rychłego 
wydania ustawy o komasacyi gruntów , f) Po­
pieranie zakładów ułatw iających kredyt rol­
nikom. g) Ponieważ z ajdują się tak w do­
m enach, jakoteż w dobrach pryw atnych ta ­
kie części lasów, które nie nadają się do u- 
prawy leśnej, a łatw o dałyby się przeisto­
czyć na żyzne pastwiska, byłoby pożądanem 
zwrócić na to uwagę m inisterstw a rolnictwa, 
aby takie przestrzenie wyłączyć z lasów ka­
m eralnych i urządziwszy je  na pastw iska w y­
dzierżawiać pod przystępnem i w arunkam i na 
paszę hodowcom bydła, zaś pryw atnym  w ła­
ścicielom nie stawiać trudności w otrzym a­
niu przyzwolenia na przeistoczenie podobnych 
przestrzeni na pastwiska.

Po długiej rozprawie ankieta w ybrała 
podkom itet dla opracowania m ateryału i 
wniosków przedstawionych. W skład tego 
podkom itetu weszli pp.: A polinary Jaworski, 
Stanisław  Polanowski, baron Jakób Roma- 
szkan, ks. Adam Sapieha, Ludwik Szumań-- 
czowski. Ze strony rządu pp. radcy : Kaje­
tan Orlecki, dr. Roman Decykiewicz, oraz 
krajowy weterynarz dr. W erner.

W ynik prac tego podkom itetu i obrad 
ankiety streszcza się w następującem  spra­
wozdaniu, wystosowanem do JE . pana N a­
miestnika.

Ekscellencyo ! Z całą świadomością 
ważności tej spraw y przystąpiło do roz­
poznania przedstaw ionych kwestyi zebranie 
gospodarzy wiejskich, powołane przez wyso­
ki c. k. Rząd dla wypowiedzenia zdania, w 
jakich kierunkach i jakiem i środkami w spie­
rać ma Rząd usiłow ania hodowców bydła w

. . . . om  le ciel sur la terre 
Marchait et respirait dans un peuple de Dieu.

Na taką scenę patrzył Kościuszko, skła­
dając szp ad ę , która lat siedm  służyła spra­
wie woluości, i jak była jedną z pierwszych 
w dłoniach cudzoziem skich, co w obronie 
Ameryki błysnęły, tak też była jedną z osta­
tn ich  , która spoczęła....

IX .
Zapewne nie uszedł uwadze czytelnika 

fakt ciekawy, że koniec wojny zastał nasze­
go bohatera takimże pułkownikiem  inżynie- 
r y i , jakim  go m ianował w r. 1776 dekret 
kongresu. I n n i , choć m niejszych zasług, ale 
umiejący przypodobać się wodzowi, lub po­
parci przez przyjaciół w kongresie, dostali 
epolety generalskie bez laurów Saratogi, bez 
trudów  w W est Point, bez niewygód w ba­
gnach Karoliny — ale posuwający niezale­
żność do ostateczności Kościuszko nie um iał 
bronić swoich osobistych interesów z równem 
powodzeniem, jak narodowych i publicznych.

Kościuszko był tedy przeszło lat siedm 
pułkownikiem. A rm ia jego się rozwiązywała. 
W edług zwyczaju w takich wypadkach, kon­
gres proponował udzielić wszystkim oficerom 
demissye, przenoszące ich do spoczynku w 
wyższym stopniu od tego, który podczas woj­
ny piastowali. Ten etykietalny awans nie był­
by odpowiadał zasługom  K ościuszki, a u ra ­
żony cokolwiek, zdobył się w końcu na to, 
co powinien był dawno uczynić —  napisał 
do W ashingtona, który zapom niał o Kościu­
szce zapewne tylko dlatego, że od dwóch lat 
stracił go był z oczu i był zbyt zajęciami

Galicyi, ażeby mogli spełnić trudne zadanie 
ekonomiczne podniesienia w kraju produkcyi 
bydła w krótkim  czasie do takiej m iary, iżby 
postanowiony nową ustawą o zarazie zakaz 
wprowadzania bydła z Rossyi i R um unii nie 
w yw arł szkodliwych skutków na stosunki 
gospodarskie wewnątrz państwa, nie u tru ­
dn ił zaopatrywania ludności w mięso, ale 
przeciwnie stał się podstawą samoistnego 
rozwoju i pokrzepienia się tak ważnej w go­
spodarstw ie wiejskiem gałęzi produkcyi.

Spełniamy m iły obowiązek, wyrażając 
na wstępie podziękowanie wys. c. k. Rządo­
wi a w szczególności J . E. panu ministrowi 
rolnictwa, że biorąc inicyatywę w sprawie z 
dobrobytem  kraju tego i państwa całego tak 
ściśle zw iązanej, postanowił wysłuchać zda­
nia hodowców bydła, świadomych potrzeb i 
stosunków tej gałęzi produkcyi rolniczej, 
zanim wyda zarządzenia i rozwinie swą czyn­
ność, zmierzającą do wspierania siłam i pań­
stw a wysileń gospodarzy wiejskich w Gali­
cyi, by podnieść krajowy chów bydła. Z pi­
sma J . E . pana m inistra rolnictwa, które u- 
dzielone zostało ankiecie dla rozpoznania za­
w artych w niem  propozycyi c. k. R iądu, do­
wiadujemy się z zadowoleniem, że c. k. M i­
nisterstw o rolnictwa podziela przeświadcze­
nie, że w trudnych ekonom icznych stosun­
kach, w jakich  znajduje się rolnictwo w Au- 
stryi, osobliwie zaś w Galicyi, nie m gą przy 
największych wysileniach sprostać gospodarze 
wiejscy wielkiemu zadaniu ekonomicznemu, 
które im stawia nowa ustawa o zarazie bydła, 
jeżeli ich nie wesprze państwo pomocą matery- 
alną w formie zasiłków i zaliczek z funduszów 
państwa i spiesznem wprowadzeniem urzą­
dzeń, ułatw iających w arunki produkcyi pasz 
i chowu bydła. Niech nam  atoli będzie wolno 
zaznaczyć już na tem  miejscu z naciskiem, 
że pomoc matery&lna państw a dla podniesie­
nia krajowego chowu bydła musi odpow ia­
dać wyjątkowym stosunkom ekonomicznym, 
w jakie staw ia gospodarzy wiejskich nowa 
ustawa o zarazie bydła, a zatem  musi być 
o b fitą , zastosowaną do wielkich wysileń i 
nakładów pieniężnych, które rolnik w ubo­
gim  kraju jak Galicya podejmować musi, 
aby w interesie ogółu, w interesie wszyst­
kich krajów państwa austryackiego w sto­
sunkowo.. krótkim czasie zwiększyć o tyle 
produkcyę pasz i bydła w kraju, aby ubytek 
bydła, im portowanego dotychczas z ościen­
nych krajów ws h o d n ieh , krajowym pro­
duktem  został zastąpiony. Nadto pomoc 
państwa musi być daną niezwłocznie, bo te r­
m in wykonania zakazu wprowadzenia bydła 
jest krótki a przeprowadzenie zmian w urzą­
dzeniu gospodarstw  wiejskich wymaga przy­
gotowań i czasu. Środki użyte przez państwo 
dla wspierania tej gałęzi produkcyi muszą 
być wreszcie wyczerpujące. Działania rządu 
w tym  kierunku musi objąć wszystko, co jest 
w arunkiem  pomnożenia produkcyi pasz i 
podniesienia chowu bydła, a siłami prywa- 
tnem i nie może być wcale lub na czas wy­
konane. W arunki te są z sobą w związku, 
jeden  wspiera drugi i od równoczesnego po­
dania tych w arunków zawisłem jes t powo­
dzenie całej akcyi. Czynność rządu i pom c 
m ateryalna z funduszów publicznych musi 
być zatem  skierowaną na wszystkie te pun­
kta, i system atycznie a z niezbędną ciągło­
ścią akcyi przeprowadzoną.

A nkieta już na tem  miejscu musi wy­
razić z całą siłą  swojego głębokiego prze-

obarczony. Pragnąc naprawić teraz swój błąd 
w edług m ożności, W ashington zwrócił się 
do prezydenta kongresu w następującem  p i­
śmie :

„Główna kwatera Rocky Hill, 
d. 2 października 1783 r.

Sir 1 Mam zaszczyt przedłożyć Jego  
E icellencyi odpis listu pułkownika Kościuszki, 
w sprawie jego promocyi. Ustawa stojąca na  
porządku dziennym  w kongresie w kw estyi 
ogólnego awansu oficerów o jeden  stopień 
odnosiłaby się wprawdzie i do niego, ale są ­
dząc z jego listu , zdaje się, że jako cudzo­
ziemiec, żywi on innego rodzaju życzenie. 
O sobna, im ienna promocya dogodziłaby le­
piej jego życzeniom i byłaby zgodniejszą z jeg o  
interesem. Przekonanie moje o jego zasłu­
gach , zgodne świadectwo wszystkich tych, 
co go znają, nie pozwalają mi czynić ina­
czej , jak tylko polecić go kongresowi. J e s t  
to człow iek , który ze wszech m iar zasługuje 
na uwzględnienie.

George W ashington."

Protokół kongresu traktuje dalej tę spra­
wę w sposób następujący: „D. 13go paździer­
nika r. 1783 Uwzględniwszy raport komitetu, 
złożonego z pp. Reed, Peters i D uaue, do 
którego list naczelnego wodza z d. 2go b. m. 
był zreferowany, tudzież list m inistra wojny 
z 8go sierpnia i list pułk. Kościuszki, posta­
nawia s ię : Żeby m inister wojny posłał pułk. 
Kościuszce brew et generał-brygadyera i o- 
świadczył tem u oficerowi, że kongres przejęty 
jest wysokiem uznaniem dla jego długich, 
w iernych i pełnych chwały zasług".

Kościuszko odebrał tę pomyślną nowinę 
w obozie pod N ew burgh w New Jersey, gdzie

świadczenia, że działanie wspierające Rządu, 
któreby nie odbywało się w edług powyższych 
zasad z odpowiednim nakładem , pospiechem 
i ciągłością akcyi, r ie  może odnieść skutku 
i doprowadzićby musiało do przykrego za­
wodu. Nadmienić tu wypada, że zachęta u- 
dzielaniera nagród stosownym jest środkiem 
w stosunkach norm alnych, gdy prawidłowo 
postępujący rozwój gospodarstwa potrzebuje 
tylko podniety i zachęty dla skierowania 
produkcyi na właściwsze tory po drodze po­
stępu. W  wyjątkowych stosunkach ekonom i­
cznych, jak obecnie w Galieyi, gdzie chodzi
0 zażegnanie zatrważających skutków prze­
silenia, którem grozi rolnictw u zamknięcie 
jednego, dotąd obfitego źródła zasilenia 
swego inw entarza żywego taniem  stosunko­
wo bydłem  stepowem, przydatnem  do robo­
ty i wypasu na rzeź — nie wystarczą dro­
bne środki, skąpo wymierzona pomoc, lecz 
trzeba rozwinąć akcyę w całej pełni i z ca­
łą  energią w taki sposób, jak to powyżej roz­
winąć mieliśmy zaszczyt.

Zanim przystąpim y do rozbioru środ­
ków pomocy w szczególności, ankieta p o d ­
nieść musi na tem miejscu jeszcze stosunek 
rolników do nowej ustawy o zarazie bydła,
1 zazuaczyć zasadniczo stanowisko swoje 
wobec tej kwestyi Ażeby z tej ustawy w yni­
kły dla rozwoju i utrw alenia w kraju chowu 
bydła dobre skutki, które zam ierzyła ustawa, 
nie zaś przeciwnie upadek rolnictwa, potrzeba 
ze strony rolników nadzwyczajnych wysileń, 
zdwojonej pracy, skrzętnych zabiegów, wiel­
kich nakładów p ien iężnych; niepodobna atoli 
pomyśleć, aby gospodarze wiejscy zabrali się 
do takiej wysilonej pracy, jeżeli nie jest u- 
gruntow aną w ich przekonaniu wiara w trw a­
łość ustawy, która zmieniając radykalnie wa­
runki produkcyi zniewala do zmian w urzą­
dzeniu gospodarstw  wiejskich. Rolnicy, nie 
mając wiary w trwałość ustawy, lękając się, 
że po kilku latach próby może nastąpić cof­
nięcie ustawy i powrót do dawniejszych sto­
sunków gospodarskich, nie mogą ryzykować 
całego swego mienia na niepewne ekspere- 
rym enta i podejmować pracy mozolnej, k tó­
rej owoce zm arnieć muszą w razie, cofnięcia 
ustawy i wywołania tem reakcyi w st sun- 
kach ekonomicznych, pociągającej za sobą 
niechybną ruinę gospodarstw  wiejskich.

Ankieta, zwracając na to uwagę Wys. 
Rządu, wyraża zarazem przekonanie , że w 
miarę, jak Wys. Rząd rozwinie energiczne 
działanie na wszystkich punktach, tak przy 
raźnem  przeprowadzeniu urządzeń potrzeb­
nych dla wykonania ustawy o zarazie bydła, 
jakoteż w niesieniu pomocy siłam i państwa 
w pracach rolników, podejmowanych dla po 
mnożenia w kraju produki-yi paszy i bydła, 
stanowczość i pełność akcyi c. k. Rządu bę­
dzie dla producentów gwarancyą, te  nie na­
stąpi zwrot na obranej drodze i utrwali się 
wiara w trwałość nowej ustawy.

Z tego samego stanowiska wychodząc 
prosim y Wys. c. k. Rząd. by bez odwłoki ile 
można jeszcze w tym  roku, zaostrzyć ze­
chciał strzeżenie granicy, czy to wprowadze­
niem  częściowem żandarmeryi granicznej, 
czy też użyciem do strzeżenia granicy woj­
ska , aby zapobiedz przem ytnictw u, które 
wzmaga się niesłychanie w miarę, jak zbliża 
się term in  wykonania zakazu im portu bydła 
z Rosyi i Rum unii.

Na tem opieramy dalszą prośbę, by 
W ys. c. k. Rząd użyć zechciał środków od-

zgromadzone były szczątki szybką dezorga- 
nizacyą topniejącej arm ii W ashingtona. Znana 
bieda, która tę arm ię tyle lat dręczyła, pa­
nowała w niej i teraz. Układy w Paryżu szły 
powoli. Dla nadania powagi swym dyploma­
tom wypadało trzym ać armję chociażby w po­
zornej gotowości do odnowienia kroków wo­
jennych, tymczasem żołnierze się rozbiegali, 
a pomiędzy ofi erami szerzył się spisek, który 
m ógł przybrać formę otwartego rokoszu. Na 
wiosnę r. 1783 porozumieli się oficerowie 
w celu ubezpieczenia swych interesów mate- 
ryalnych.

—  Któż opisze naszą nędzę podczas 
wojny — mówili —  gdy nam  nie płacono li­
chego żołdu, ale spychano nas obietnicami 
niezależności po zwycięstwie ? N iedość, że 
wszystkie zaległości miały nam  być wypła­
cone, ale zapewniono nam  nadto pół żołdu 
od dnia abszytu do końca życia. W cóż się 
obróciły te obietn ice? Wielu z nas poświę­
ciło krajowi nietylko najlepsze lata, lecz i 
mienie i posady, których sterane siły i s tra­
cone lata odzyskać nie pozwolą. Znajdujemy 
się teraz w potrzebie, a po skończonej woj­
nie będziemy żebrakami...

Powodowani taką obawą oficerowie pod­
pisali formalną umowę konfederacyjną, w celu 
zabezpieczenia sobie przyszłości wszelkiemi 
środkami. Ten ruch zaniepokoił władzę cy­
wilną i potrzeba było całej energji W ashing­
tona, żeby go hamować. Należeli do niego 
prawie wszyscy oficerowie, sądząc z podpisów 
na buntowniczym  dokumencie —  prawie 
wszyscy, prócz kilku, między którym i znaj­
dował się i cnotliwy Kościuszko. Jego n a ­
zwiska nie ma na tym  dokumencie.

(Ciąg dalszy nastąpi.)

powiednich, ażeby każde zarządzenie c. k. 
Rządu w sprawie wprowadzenia w życie n o ­
wej ustaw y jak nąirychlej podawane było do 
powszechnej wiadomości.

W  dalszym ciągu m unoryał ankiety za­
stanawia się szczegółowo nad środkam i pod­
niesienia chowu bydła. Część tę memoryału 
podamy w następnym  artykule.

SPRAWY ZAGRAEICZIE
(Roysya nad Dunajem).

Do kwestyi w ielokrotnie rozbieranej, 
czy Anglia w kwestyi wschodniej popiera in- 
teresa Rossyi, dostarcza ważnego przyczynku 
najnowszy num er dziennika O-renzboten, który, 
jak wiadomo, miewa czasami dobre informa- 
cye. Dziwny ten, lecz w każdym razie zasługu­
jący  na uwagę artykuł w stępny czasopisma 
lipskiego, wykazuje, że obecny rząd whigow- 
ski działa na dolnym Dunaju wbrew in tere­
som A ustryi i Niemiec a na korzyść Rossyi, 
w dalszym zaś eiąąpu konstatuje dalej, że re ­
prezentant W ielkiej B rytanii w europejskiej 
komisyi naddunajskiej otrzym ał polecenie u- 
czynienia form alnego wniosku, ażeby wyklu­
czyć A ustryę od udziału w czuwaniu nad 
żeglugą parową między Gałaczem a Żelazną 
Bram ą i m isyę tę poruczyć jedynie i wy­
łącznie państwom położonym nad brzegami 
tej części Dunaju. Ponieważ jednak zachodzi 
obawa, iż przy urzeczyw istnieniu tego planu 
zajdą rozm aite trudności, ponieważ dalej 
trzeba także liczyć się z postanowieniami 
trak tatu  berlińskiego, który nakazuje ustano­
wienie komisyi, celem wykonania rzeczno- 
policyjnych zarządzeń na dolnej części D u­
naju, przeto m a mieć rząd angielski w re ­
zerwie drugą propozycyę, a w edług niej ko- 
misya europejska, w której Rossya ma już 
gło3 stanowczy — m iałaby swoją władzę 
rozciągnąć aż do Żelaznej Bramy, a dla czę­
ści D unaju powyżej Gałaczu m iałby być po­
wołany jeszcze jeden  delegat serbski i buł­
garski. W każdym zatem  wypadku Rossya 
we wszystkich kwestyach, tyczących się tej 
części Dunaju, która tak pod względem po­
litycznym  jako też handlow ym  je s t najważ­
niejszą, rozporządzałaby trzem a głosam i. Da­
lej piszą Ghrcnzboten: „Nie należy się dziwić, 
że Anglia i Rossya mają nadzieję pozyskać 
dla swych planów Francyę i W łochy. Ale, 
ażeby Rum unia, której niedawno Rossya- 
nie odebrali Bessarabię a mają jeszcze za­
m iar odebrać jej mjścia Dunaju, ażeby —  po­
w iadan i/ —  ta Rum unia chciała iść wspól­
nie z Rossyą i ażeby dała się nakłonić do 
in tryg i przeciw Austryi i Niemcom, t. j. mo- 
carstwum, którym  zależy na tem. ażeby R u­
m unia zatrzym ała tam  swoje stanowisko, w 
taki fakt trudnoby uwieizyć, gdybyśmy od 
dawna nie wiedzieli o porozumieniu, jakie 
istnieje między Rossyą a stronnictw em , k tó ­
re przed pięciu laty stało w R um unii u ste­
ru." A rtykuł wspom niany tak się kończy: 
„Chociaż nie jesteśm y zbudowani sposobem, 
w jaki Bratiano i przyjaciele jego skorzy­
stali z sposobności, ażeby przyłączyć się do 
polityki rossyjskiej pod auspicyami Anglii, 
mimo to chcielibyśm y im wyrządzić przy­
sługę, przypominając im, że przedew szyst­
kiem istnieniu interesów m onarchii austro- 
węgierskiej i Niemiec na D unaju mają do 
zawdzięczenia, iż Rossya nie posunęła swej 
granicy aż do Seretu. Dopóki A ustrya i 
Niemcy mają do obrony bardzo żywotne in- 
teresa naddunajskie, dopóty może Rum unia 
być pewną, że nie spotka jej takie nieszczę­
ście. Ale zjednoczone m ocarstwa środkowej 
Europy nie dozwolą także, ażeby politycy w 
Bukareszcie interesa Austryi i Niemiec ci­
snęli pod nogi obecnym swym dobrym przy­
jaciołom , chociażby ci przyjaciele nazywali 
s ię : Gorczakow i Gladstone."

W artykule organu kanclerskiego s tre ­
szczonym powyżej to dla nas szczególniej 
je s t nowem, że m inister Bratiano jest przed­
staw ionym  jako przyjaciel i sprzym ierzeniec 
księcia Gorczakowa. O ile znamy stosunki 
rum uńskie, p. Bratiano "s tara  się owszem 
szczerze i gorliw ie stawać na  przeszkodzie 
intrygom  rossyjskim i niczego bardziej nie 
pragnie, jak poparcia w tym względzie ze 
strony A ustryi i Niemiec. Gdyby zresztą ja ­
kie nieporozum ienia istnieć mogły w tym 
punkcie, to nie ulega wątpliwości, że za 
przybyciem  ks. Karola do Jschlu zostaną sta­
nowczo usunięte.

( P o l i t y k a  F r a n c y i  n a  W s c h o d z ie ) .
Po raz to pierwszy od lat może dzie­

sięciu, mówi Journal des Debais, opinia pu­
bliczna we Francyi żywo zajmuje się kwe- 
styą polityki zagranicznej, kwestya podwój­
nej kolizyi Porty  z Grecyą i Czarnogórą, 
oczekując z widocznym interesem  postano­
wień i działań swego rządu w tej sprawie.
N ie uskarżam y się na to wcale. Owszem u- 
bolewaliśmy nad tą  obojętnością na wszyst­
ko co nie dotyka naszych g ran ic , nad ty© 
indyferentyzm em , który zaczy n ał stawać się 
systemem. Gdyby F rancya  w czasie w łaści­
wym uważniej była śledziła przebieg wy* t



sił, wołając przytem  do otaczających : „Je­
stem  jednym  z waszych wyswobodzicieli a wy 
łotry pomagacie mnie wiązać 1“ Oburzony 
tłum  m iał wielką ochotę wymierzyć zbrod­
niarzowi doraźną karę. Zaprowadzono go do 
biura policyjuego, gdzie znaleziono przy nim  
truciznę. Uwięziony ma lat 25, jest średniego 
wzrostu, chudy, rudego zarostu, narodowości 
rossyjskiej, w zwyczajnym ale bardzo czystym 
ubiorze robotnika. Rannych zaniesiono do 
szpitala. Rana portyera Stepanowa je s t śm ier­
telna, jakkolwiek jeszcze żyje. Z trzech to­
warzyszów uchwyconego nihilisty  aresztow a­
no jeszcze tej samej nocy jednego, a dwóch 
innych nazajutrz rano.

W  d . 7  b. m , jak donosi telegram  Ga­
zety Kotońskiej odbyła się r a d a  m i n i ­
s t e r s t w a  w m i e s z k a n i u  G l a d s t o n a .  
Na dzień dzisiejszy są zapowiedziane w obu 
izbach parlam entu in terpelacje  w przedm io­
cie opuszczenia Kabulu i dem onstracji flot. 
W zburzenie w Irlandyi trw a ciągle, pomimo 
usiłowań duchowieństwa katolickiego, które 
stara się nakłonić ludność do spokoju i za­
niechania system atycznie odbywanych rewo­
lucyjnych zebrań ludowych.

W arnie przeciwko juryzdykcyi rumuńskiego 
konsula, gabinet wiedeński, jak donosi B o - 
henna, miał oświadczyć, ża juryzdykcya kon­
sularna Rumunii nie podlega wątpliwości. 
Gaoinet angielski poparł to zapatrywanie, 
Bułgarya będzie zatem m usiała dać R um u­
nii żądane zadośćuczynienie.

Ze Skutari telegrafują do Deutsche 
że od kilku_ dni pod TusiZtg., że od kilku dni pod Tusi zachodzą 

m ałe potyczki. W d. 4 b. m. Czarnogórcy 
usiłowali posunąć się pod Fundina, odparci

n n A ł o l i  n o  f l - n ł l l h r t W P f t  f rrr  n y - ł i r

zachodzą 
nogórcy

usiłowali posunąć się puu r  uuuiua, odparci 
jednak zostali na Gołubowce N azajutrz przy­
szło do starcia pod M atagoszem, gdzie Ozar- 
nogórey również zostali pobici. A lbańczycy 
m el: 4 zabitych i 7 rannych

W  o b a w i e  r o z r u c h ó w  w I r l a n -  
d y i z powodu odrzucenia bilu o odszkodo­
waniu dzierżawców przez Izbę wyższą, rząd 
angielski wysyła do Irlandyi oddziały wojaka. 
W Plym outh wsiadło na okręty 1000 żoł­
nierzy m arynarki, wojska w Cork otrzym ały 
rozkaz przygotowania się do odpłynięcia na 
10 b m. Rząd uważa, że wzmocnienie sił 
wojskowych jest koniecznie potrzebnem, po­
nieważ są wszelkie oznak i, że rozruchy 
W różnych miejscach mugą wyniknąć. A n ­
gielski wydział wojny ma zatem niem ało do 
roboty, gdyż i w y s y ł k a  p o s i ł k ó w  do  
I n d y j  przygotowuje się z wielką energią, 
która pozwala się domyślać, że rząd o trzy­
m ał ważne wiadomości z Indyi, sle trzym a 
je w tajemnicy. Z Bombaju otrzym uje Neue 
fr . Presse potrzebującą jeszcze potw ierdzenia 
wiadomość, że K a n d a b a r  j e s t  w o b l ę ­
ż e n i u  i wojska E juba-chana ostrzeliva;ą 
cytadelę Bezpośrednia wiadomość z Kanda- 
haru z d. 3 zapewnia że położenie tam jest 
dobre. Budynki dokołi cytadeli zburzone. 
Siły angielskie znajdujące się w K andaharze 
Wynoszą 3500 ludzi piechoty i 1000 jazdy 
z 15 działam i Upały panują okropne. E m ir 
A bdurrahm an czyni przygotowania, aby je ­
nerałowi Robertsowi pomagać w przemarszu 
i nakazał dostarezyć 700 koni do transportu. 
Do D aily News donoszą z J.ahory 5 b. ro., 
że E jub-chan zajął terytorya leżące na d ro ­
dze jenerwła R bertsa Młody ten Afgańczyk 
zna taktykę europej ką Dalsze sprawozdania 
o bitw ie z du. 27 z. m. mówią, że gdy od­
dział G hazich zbliżył się na odległość 200 
yardów do kolumny Burrowsa, wojsko in­
dyjskie rzuciło broń i uciekając wpadło na 
66 pułk i złamało jego linię bojową. Sir 
Fryderyk Roberts ma w 10.000 ludzi ude­
rzyć na E juba-chana, który jak twierdzi to 
doniesienie, pójdzie zapewne na Khelat-i- 
Gbilzai, nie zaczepiając K andaharu. W atson 
posunie się zapewne naprzód z Shutargardan.

Dziennik stam bulski V ik it  wyraża na­
dzieję, że Europa uszanuje prawa Porty, rząd 
zaś sułtański nie cofnie się przed żadną 
ofiarą w obronie swoich praw. Oświad­
czenia te należy brać na seryo, gdyż, jak pi­
szą do Polit. C orr , u z b r o j e n i a  i w y s y ł k i  
w o j s k  do  A l b a n i i  trw ają ciągle. W osta­
tnich dniach wysłano 3 bataliony po 800 lu ­
dzi do Scutari i Kossowa a jeden do P re wę­
zy Kiazim-bej, szwagier Abbedina-baszy, zo­
sta ł zamianowany mutaszeryfem w Argyro- 
kascron, które to stanowisko jest ważne, po­
nieważ daje pole do pośredniczenia pomiędzy 
ligą albańską a rządem. Kiazim-bej został za­
opatrzony w ważne instrukeye dla przywód­
ców ligi i odjeżdża do Prewezy, jako ich pun­
ktu zbornego, wioząc 20.000 fnt. szt. gotówką 
i 40.000 w listach k redytow ych, które to 
sum y przeznaczone są na organizację oporu 
Albańt-zjków przeciw postanowieniom Euro­
py Niedawno Porta wysłała do Saloniki 25.000 
mundurów i odzieży zimowej, 500U m undu­
rów jest w robocie a 19.000 par butów już 
odeszło. Wnosząc z tych cyfr, siłę Albańczy- 
ków obliezać można na 30.000 ludzi. W Tur- 
eyi europejskiej znajduje się obecnie 120 ba­
talionów wojska. M inister wojny kompletuje 
te bataliony t a k , aby miały po 800 ludzi. 
Połowę z tego stanowią jednak rekruci.

dwunastą rano nastąpi p ierw sze spo­
tkanie się obu m onarchów.

Sofia , 8 siepnia. Tegoroczny bu­
dżet wykazuje w y d a t k i  o 4  m i 11 o- 
n y  w i ę k s z e  niż w  roku poprzednim. 
W ydatki te zostaną pokryte podw yż­
szeniem  cła i opłat od soli i tytoniu 
oraz nowemi cłam i na granicy Ru- 
melii i Macedonii.

P a r y ż , 8 sierpnia. G revy, Gam- 
betta, Say, 1 onstans, Jaureguiberry, 
Varadey i W ilson w y j e c h a l i  d o  
C h e r b o u r g a  wraz z szefam i biuro­
wym i i prywatnym i sekretarzami. Pc- 
ciąg składał się z trzech w agonow  
salonowych i czterech w agon ów  dla 
dziennikarzy.

W yrok śmierci nie został jeszcze wyko­
nany na z a b ó j c y  p u ł k o w n i k a  K a m -  
m a r  a u przez rząd tu reck i, pomimo kilka­
krotnych wymagań posła rossyjskiego p. No 
wikowa i zbiorowych przedstawień reprezen­
tantów mocarstw. Nowe takie przedstawienie 
ma wkrótce nastąpić. Uprzedzając je Porta, 
jak donoszą telegram y dzienników londyń­
sk ich , oświadczyła gotowość wydania Wali- 
M echemeda, mordercy, rządowi rossyjskiemu 
dla ukarania go śmiercią, propozycyę tę je ­
dnak odrzucono, gdyż koniecznem jest aby 
winowajca został ukarany na miejscu zbro­
dni w oczach ludności, która była świadkiem 
morderstwa

TELEGRAMY GAZETY" LWOWSKIEJ

s k i m
W  s p o r z e  r u m u ń s k o - b u ł g a r -  

o protest bu łgarsk iego trybunału  w

Isclil, 8 sierpnia. Cesarz n i e ­
miecki  przybędzie ! 0b .  m. do Ischl. 
Najj Pan wyjedzie naprzeciw gościa  
do Obertraun. gdzie o kwadrans na

Moedlillg, 9 sierpnia. (Tel. p r .)  
Zj a z d  s t r o n n i c t w a  wiernokonsty- 
tucyjuego skończył się  przyjęciem  re- 
zolucyi przygotowanej pozawczoraj 
(Obaez Ostatnia Poczta). Cały ten z azd 
zrobił zupełne fiasco i posłuży} chyba 
na to, aby wykazać w najgorszem  
św ietle zupełną dezorganizacyę i nie­
zgodę wewnętrzną tak zw anego stron­
nictwa wiernokonstytucyjnego. Rezolu- 
cyę przyjęto bez dyskusyi i ryczał­
tem; nikt nie przem aw iał prócz dr 
Koppa a cały ten szum ny zjazd trwał 
p ó ł  g o d z i n y .  D yskusyi nie było, 
bo się  jej bano, i nie bez dobrej ra- 
c y i ; pozawczoraj już bowiem  na przed- 
wstępnem  posiedzeniu tak jaskrawo  
okazały się rozstrój i niezgoda w  ło ­
nie zgrom adzenia, że obaw iano się, 
aby dyskusya nie skom prom itowała  
jeszcze gorzej wrzekomej jedności 
stronnictwa. Chciano nadać zjazdowi 
koniecznie cechę poważnej m anifesta  
cyi, a p deputowany Schoeffel, bur­
mistrz M oedhnga. kazał ustroić mia­
steczko w  flagi i sztandary, a w ieczo­
rem nawet puszczano race.

Petersburg, 9 sierpnia. (Tel. p r .)  
W iadomość o złożeniu kom isyi, która 
się ma zająć r e w i z y ą  u s t a w y  
p r a s o w e j ,  spraw iła tu wielkie w ra­
żenie. Prezydentem  tej komisyi jest 
hr. W a ł u  j e  w , jako członkowie zasia­
dają w  niej hr. Loris-M elikow, Saburow, 
Abasa i kilku redaktorów , a m iano­
w icie Krajewski z Gołosu i Cytowicz 
z Bierega.

Ateny, 9 sierpnia. (Tel. pryw .)  
Rząd przenosi z a p a s y  w o j e n n e  
z m iast portowych na w yspę Sala- 
minę.

Londyn, 9 sierpnia. (Tel. p ryw  ) 
W edług wiadom ości otrzym anych na

Teheran, A c h m e d  E j u b  c h a n  za­
jął! P°d Hilmend oszańcowany obóz 
i ‘ c z e k a ć  w nim będzie na posiłki z 
Heratu.

Telegrafowany kurs wiedeński.
W iedeń, 7 sierpnia 1880, godzina 2 m. 

45 Losy kredytowe 177-50, Węg. akcje 
kredyt. 250-50 Akeye angio-austr. 127-25, 
A kcje banku Union 107 30, A kcje kolei Ka­
rola Ludwika 272 50, Akcye kolei północnej 
243-50, .Akcye kolei południowej 80-25, Akcye 
kolei Alfóld 156 25, Akcye kolei Elżbiety 
190 25, Akcye kolei Lwow-Czeruiow. 165 50, 
Akcye kolei węg. północno-wschodniej 146 —, 
Akcye kolei Rudolfa —••— , Akcye kolei Al­
brechta — , W ęg oblig. państw, w złocie 
85 75, Galie, oblig. indemn. 97 75, Losy z r. 
(864 173 75, Akcye kelei siedmiogrodzkiej 
108 70, Akcye banku obrotowego — —, Losy 
tureckie —"— , Akcye kolei węg.-galie. — •— , 
Akcye kolei państwowej — •— , Akcye banku 
związkowego 130-— , Rubel papierowy 1-23—, 
Wiedeńskie losy 117 25, W ęgierskie losy 112 75, 
Mark niem ieck.— W ęgierska renta 107 20, 
Usposobienie mdłe.

W ie d e ń , 7 sierpnia lSBO, godzina 4 
minut 50. Akcye kredytowe — , Angiu-
Austr. — , U n io n sb a n k  , Kolej Karola
Ludwika —  —  , Południow a, — —. R en u  
pap. — Rubel  papierowy — .—, Gal. listy 
zastawne 102-— , Gal. indcmizacyjne — —, 
M arkniem .— •— , Gai bank rustykalny 102 50 
Losy z r. 1860 — .—, Napoleonsdor — .— , 
Usposobienie —

W ie d e ń , 9 sierpnia 1880, godz. 10 m. 
41, Akcye kredytowe 272-10, Anglo-austr. 
128 50, Akcye banku Union 108 20, Kolej 
Kar. Ludw. — •— , Południowa — — , Na­
poleonsdor 9-33Vi Rubel papierowy l-22*/4, 
Renta pap. — — , Galie, bank hip. — , 
Gal. oblig. indeinu. — —. Gal. listy zastaw 
bauku włość. — ■—, Losy z r  1860 — , 
Usposobienie silne.

Telegramy zbożowe z d. 7 sierpnia, 
W i e d e ń :  Pszenica 11-—  do 12.—  zł., ży­
to 9-50 do 9 80 zł., okowita pr. 10.000 
liter procent 34-50 do 3 4 7 5  zł. —  B u d a -  
P e s z t :  Psze iica 75 klgr. (na jesień) 10 02 
d o i 0-07zł.,rzepak(sierp ien  —  wrzes) 12 6 0 zł. 
B e r  l i n :  Pszenica żółta (na lipiec—sierpień) 
1 9 4 — , żyto — , spiritus loco 6 1 5 0 , olej 
rzepakowy f>5 20. S z c z e c i n :  Pszenica — ,
rz e p ik  P a r y ż :  mąki 159 klgr. 6 0 5 0 ,
olej rzepakowy 7 2 2 5 , spiritus — . W r o ­
c ł a w :  Pszenica — ■—, żyto — •— t owies 
— , spiritus — , kukurudza — , K o ­
l o n i a :  Pszenica — •— .

Odpowiedzialny redaktor Władysław Łoziński

lennik lwowskiej Izby handlowe) i przemysłowe).
Lwów dni# 7 sierpnia 1880

1 .  A k c y e  za sztukę
Kol. g. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. 
Kol. lwów. ozer.-jas. po 200 zł. w a. g 
banku hip. galie. 200 zł. w. a N 
Banku kredyt gal. po 200 zł. w. a. Z,

a .  JLlHty z a n t .  za 100 zł.

Tow. iredyt. galie. 5 pr. w. a. g
n * Pr- w- a- 1

„ „ 5 pr. okresowe «
Bauku hip. galic, 6 pr. w. a. ;§
Bisty dłużne g. Z. kr. wł. 6 pr. w a. ^

O
# .  l . ł a t y  i l łu A n e  za 100 złr. j ł

<V/Ó)i, roln. kred. Zakład dla (lal. S 
i Buków. 6 pr. los. w 15 lat

4 .  O ls l ig t  za 100 zł.

lndeiuniz. galic 5 proc. m k 
Oblig. Komunalne gal Zakł. kred.

włościańskiego 6 pro-., w. a. 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. w. a.

d . L o s y  miasta Krakowa. . . 
m „ Stanisławów*

6 .  M o n e t y .

skat holenderski . . . .
Oukat cesarBki.....................
^apoleondor . . .
Połim peryał................................
Kubel rogsyjski srel/rny 

papierowy
t JO “ 4re k  n ie m ie c k ic h  .
''frbr . . .

„y w w*bTi- .

płacą iądAjy
waluta aiati

z łr >,ir. •‘t.

271 50 275 -  
164 — 167 —
206 -  300 
■250 — 254 -

97 80 
91 50 
97 80 

101 70 
101 50

98 80 
92 50 
98 80

102 70
103 50

94 -

97 26 9o 25

99 -  100 — 
100 — 102 "
19 _  21 —
25 50 27 50

5 40
5 45 
9 28 
9 56 
1 60 

1 211/* 
57 30 
99 50 
99 25

5 52 
5 56 
9 38 
9 70 
1 72 

1 23 */« 
58 -  

100 50 
100 S6

71.90
71.90

7-2.80
72.80

* A « r s  g i e l s l y  w i e d e ń s k i e j
z dnia 4 sierpnia 1889 *).

1 . l ) ł n g  p a ń s t w a .  płacą żądają. 
Jednolity dług państwa w banknot.

maj-listopad ...............................
luty-sierpień . ! ! . . . .

Jednolity dług państwa w srebrze
styczeń-lipiec .....................

wiecień-październik.....................
Bosy z roku 1854 po 250 złr. m. k 

n - 1860 po 500 złr. w. a. 5 pr.
n » 1860 po 100 zł. 6 pr
» „ 1864 po 100 zł.
» » 1864 po 50 zł.

K e n t y  C o m .  p 0  4 2  u r .  a a s t r .  . ,

Listy zastaw. dom*n. państw, po 120
złr. 5 proc. . .....................

Ąusj(- Asyg. skarb, zwrotne 1881 5 pr.
Austr. reuta zł. wolua od podatku 4 pr.

3 .  O b l l g a c y e  indemn. 5 pr. (za 100 zł. m. k.)

72 05 
72 05

72 95 
72.95

124— 124.25 
130.— 130.50 
132 50 133—  
172 75 17 .25 
172.50 173—

144.50 145.— 
101.30 101.80 
86.t0 86.75

Czech
Bukowiny . 
Galicy i
Niższej Austryi 
Siedmio grodu . 
Węgier

104.50
97.75 98.75 
97.70 98.20 

i 05.50 106.— 
93 25 93.75 
94.10 94 60

3 . A k cy e .
Bank Anglo- aust. 200 zł. emit. zł. 120 127 A0 127.75
Inst. kred. dla handlu po 160 złr. . 274.80 275. -
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 770.— 7 /5 .— 
Gal. banku hip. po 200 zł. . . . —.— —.—
Gal. bankd. ban. i prz. a 200 zł. wpł. 40 pr. —.— —.—
Gal. zakł. kred. ziemski a 200 zł. . —.— —.—
Banku auBtro-węgiersk. a. 600 zł. . 823.— 824.—
Kol Albrechta a 200 zł. w srebrze . 75.— 76 —
Aust. Tow. żeglugi par. dun po 500 zł.mk 573.— 575 — 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. „ 190. 190.50
Kol. Preszów-Tarn. (w.e.) a 200 zł. . — ——
Połnooua kolej po 1000 zł. m. k. . 2440.— 2445 —
Kol. Kw Ludw. po 200 zł. m. k 27450 275.—

Lwow. Czerń, kolej po 200 zł. wa. w sr. 
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. mk. 
Połud. kol, panst. po 200 zł. w. a. . 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze

płacą żądają.
165.25 165 75
277.50 278.— 
79 75 8 0 . -

141.50 1 4 2 .-

4 . L i s ty  z a s t a w n e  losowane

Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład dla 
G&lieyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr.

Powsz. austr. zakł. kr. ziem. 5 pr. w sr.
Gal. zak. kr. ziem. Krak.los. w 181. 6 pr.

w 20 i. 7 pr. 
w 361.5‘/« pr.

Gal. l'ow. kred. w a. po 4 proct. .
„ „ po 5 proct. .
n „ po 5 proct. w

37 latach zw rotne.....................
Gal. banku hip. po 6 proc. . .
Gal. Zakł. kred. włość po 6 proc. .
Bauku austro-węgiersk. po 5 proc. .
Węg. Tow. ziem. ako. po 6\ i  proc. .

„ Zakł. kr. ziemsk. po 5ł/i proc.

95—  9 7 .-  
117—  117.30 
101— - . -  
106.50 — .— 

95.50 -  —92_ __
98—  98.50

98—  
102— 
102—  
104 40 
100 —  

102 —

5 .  O b l i g a c r e  z prawem pierwszeństwa (za
Kol. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a. 89.10 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ez)

a 300 zł. 5 proc. w srebrze 85.25
Kol. poł. po 100 zł. m. k. 105.75

„ p o  100 zł. w. a...........................101.75
Kol. gal. Kar. Lud. po 300 zł. 5 pr. 104.25

„ U. emisyi . . Ż02.50
x m . „ • 102.

n n P n * =
Kol. Lwow-Czer.-Jasa. III emis a 300

zł. 5 proc. w srebrze z r. 1865 91.60
z r. 1867 95.59
* r. 1868 90.80
z r. 1872 89.—

Węg. gal. kol. a 200 złr. 5 proc. w ar. 85.50

98.50
102.25 
103—  
104 55 
100.50
102.25

100 zł.) 

89.30 

85 75

Keglevicha po 10 zł, m. k. .
Losy miasta Krakowa
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a.
Palliego po 40 zł. m. k.......................
Fundaeya szpitala Arcyks. Eudelfa .
Salina po 40 zł. m. k......................
St. Genois po 40 zł. ni. k....................
Pożyczka w Stanisławowa (po 20 zł w.
Poż. Tryestu po 100 zł. m k. . .

_ n po 50 zł. w. a 
Waldsteina po 20 zł. m. k . . . .
Windischgiatza po 20 a  m, k. . .

płaeą żądają
16.50 17.— 
19.60 19 80
40.50 41—
41.25 41.75 
18. -  I8.0O
51.50 52 —
47.25 47.50 

a.) 26.— 27 —
125.75 —.— 
65. — —.— 
32 75 3 1 — 
4 2 — 42 50

104.50 
103.— 
103.—

92.— 
9 6 . -
91—
89.50
3 6 -

5.55.-
5.55-

9.36-
9.65-

6.  Loity,
Inst kr. dlanan ipr.polOO zł. w. a. 176.75 177 —

40 zł-Tm- k...........................  42 50 43 50
.ow.żfcgj.pv,r. nŁ D uua;upol90zł. m.k. 105.75 106 25

7 .  W e k s l e  ( n a  3  m i e s . ą c e )

Augsburg za 100 zł. w. p. u. . —
Berlin za 100 mark w. p. n .  .  .  . — . —  — . —

Frankfurt za 100 mark p. . . . — ——
Hamburg za 100 mark w. p. u. — ——
Londyn za 10 ft. szt.............................117.70 117.90
Paryż za 100 fr.......................................... 46.45 46.50

K nrs z łe ta .
Dukat cesarski men. . 6.54—

„ pełnej wagi 5 54 —
Korona . . . .  . _.  _
20-frankówka . . 9.35."—
Bossyjski imperyał 9.63 —
Talar związkowy . . ____ _________
S r e b r o .................................................   _ ' I

Z lwowskiej izby handlowe] I przowyotowej.
Telegrafowany kurs wiedeński

z dnia 7 sierpnia 1880
Jednolity dług państwa w banknotach
D " n w srebrze . .
Kenta w z ł o c i e .......................... .....
Lcsy pożyczki z roku 1860 . , . .
Akeya banka austro-węgierskiego .

„ n kredytow ego.....................
Londyn . . .  . , f . .
Srebro . . . .
Nauoleondor 
Duiat cesarski men.
100 marek niemieckich . ,

z ł e t

7 1 9 0

7 2 8 b

8 7 1 5

1 3 0 5 0

8 1 9 ___

2 7 0 5 0

1 1 7 5 0

9 8 3 ’ / .
5 5 3

5 7 6 0



X  A D  G B  I .  A. UTE.

Na przyjęcie
Najjaśniejszego Pana

Chorągwie
we wszystk ich kolorach

poleca handel

F .  K N A I J E R A
J j w o w i e

plac K apitu lny l. 2.

i' Spostrzeżenia .meteoroloRiczne.
z dniaia 9 sierpnia 1880 o godzinie 7 rano. 

Barometr 727.9mm. Psychrometr suchy 
I7.2°C. Psychrometr wilgotny 16.6’C. Prężność 

! pary 13.7mm. Wilgoć 9 i J/0■ Zachmurzenie 10. Wiatr 
, SEl. Ozon 9

Temperatura powietrza 13.8 'R.
Barometr idzie w górę.

Stan barometru nad poziom morza 752.4mm.
I fi’rzj Jechali do Lwowa.

dnia 9 sierpnia 1880.
Hotel Angielski.

Pp. A. Gnoiński z Wolioy. W. Mierzeń- 
ski z Baryłowa. A. Plewiński z Królestwa. B. 
Skibrnewski z Balic. S. Snffczyński z Łuozyc. 

Hotel 6eorge'a.
Pp. B. Komarnicki z Pobocza. S. Roz 

wadowski z Hładkiego. A. Milde z Wiednia. 
L. Jellinek z Rossyi. M. Maranz z Rossyi. 

Hotel Europo|skl.
Pp. W. Lewicki ze Złoczowa. A. Hirsch 

z Wiednia. W. Rodakowski ze Stanisławowa. 
M. Quittner z Wiednia. A. Schwabe z Szkooyi.

Hotel l in g a .
Pp. J . Czechowicz z Potoko J . Ebrlich 

z Kattowic.
Hotel Warszawski.

Pp. L. hr. Ożarowska z Krakowa. R. 
SkaImirow3ki z Wołynia. H. Kirchner z Ba­
nialuki. M. Kurczewski z Suczawy.

Hotel Narodowy.
Pp. B. Schmal z Wiednia. J . Siegelbaum 

z Wiednia.
Hotel Kuhna.

P. W. Kniaziołucki z Rohatyna. 
Odjechali ze Lwowa.

Pp. F . Lr. Potulicki do Glinian. F. Jah- 
ner do Złoczowa. Dr. W. Linhardt do Pragi. 
Dr. W. Rucki do Niska W. Czaykowski do 
Medwedowic. K. Wołkow do Krakowa.

Pociągi kolejowe. 
Przychodzą do I  n o  ra.

Według p&łudi ika Peszteńskiego.
Ł  Czerniowlec: o godz. 9 min. 40 wie- 

ozór (pocitg p o sp ieszn i);^  godz. 3 min

45 rano (pociąg mięszany); o godz 3 
min. 32 po południu (pociąg mięszany.

Z K rakow a : o godz. 5 min. 20 rano 
(pociąg pospieszny); o godz. 9 min. 7 
wieczór (pociąg osobowy); o godz. 11 
przed południem (pociąg mięszany).

35 P o d w o l o c z y a h : (na dworzec w Pod­
zamczu); o godz. 3 min. 8 rano (pociąg 
mięszany); o godz. 3 min. 86 po połud- 
niu (pociąg m ięszany);

Z  Podwroloczynk:  (na dworzec lwowski 
główny); o godz. 10 min. 10 wieczór 
pociąg pospieszny); o godz. 3 min. 30 
rano (pociąg osobowy) ; o godz. 3 min. 
52 po południu (pociąg mięszany.

Ze Stanisławowa: (na Stryj) do Lwuwa 
o godz 8 min. 10 wieczór.

Odchodzą ze Lwowa.
Według południka Peszteńskiego.

Do Czerniowlec :  o godz. 6 min. 10 ra ­
no (pociąg pospieszny); o godz. 11 min. 
50 w południe (pociąg mięszany) ; o go dz. 
10 min. 50 w nocy (pociąg mięszony)^

m ■a ) i  w y .
(4707 3—3) «B d y k  U

L. 29091. C. k. sąd powiatowy m iejs­
ko delegowany Sec. 1. we Lwowie wiadomo 
czyni, iż w spraw ie pierwszej galic. spółki 
wyrobu korków we Lwowie przeciw M. Ka­
raś o 30 złr. a. w. z p a . dla nieznanego z 
miejsca pobytu pozwanego M. Karaś, kura­
tor ad actum  w osobie adw. D ra Bodeka, 
ze substytucyą p. adw. Dra. W eissa ustano­
wiony został i wzywa tegoż, aby ustanow io­
nem u kuratorowi udzielił stósow ną informa- 
cyę, lub też do zastępstwa inną osobę upo­
ważnił i o tern sądowi doniósł.

Lwów dnia 26 m arca 1880.
(5385 2— 3) JU d y k  U

L. 14609. C. k. sąd powiatowy w D ro­
hobyczu podaje niniejszem  do publicznej wia 
domości, że na zaspokojenie sumy 115 złr. 
w. a. z pn. przymusowa sprzedaż realności 
pod 1. k. 21 w Dobrohostowie położonej d łuż­
nika Fedia lw auiszyna własnej, w tutejszym 
c. k. sądzie w drodze publicznej licytacyi 
na rzecz Mojżesza Lieberm ana dnia 10 sier­
pnia 1880 o godzinie 10 rano w B. N r. 6 
z tent przedsięwziętą zo-tanie, że na tym 
czwartym term inie realność ta także i niżej 
ceny wywołania sprzedaną zostanie.

W adyum  wyno i 10 %  eeny szacun­
kowej.

Resztę warunków tudzież ak t opisania
i oszacowania realności przejrzeć można 
w tutejszej registraturze.

O tern zawiadamia się obie strony c. k. 
P rokuratoryę skarbu, e. k. Urząd podatkowy 
w Drohobyczu, i wszystkich tych wierzycieli 
którzy po wniesieniu niniejszej prośby prawo 
zastawu na sprzedać się mającej realności 
uzyskali, lub którym by uchw ała doręczoną 
być nie mogła do rąk  ustanowionego kura­
tora p. adwokata Dr. Gelehrtera.

G. k . sąd powiatowy.
Drohobycz dnia 3 lipca 1880.

(5402 2 — 3) L. 1981
Obwieszczenie licytacyj

C. k. sąd powiatowy w Rawie podaje 
niniejszem  do publiczne i wiadomości, że na 
zaspokojenie sumy 375 złr. 5 ct. w. a. 
z pn. przymusowa sprzedaż realności pod 
N r. kons. 21 w Hujczu położonej, dłużnika 
P etra  Zyhajiy odnośnie tegoż spadkobier­
ców własnej, w tutejszym c. k. sądzie w 
drodze publicznej licytacyi na rzecz c. k. 
uprz. Zakładu kredytowego włościańskiego 
dnia 23 sierpnia 1880, dnia 13 września 
1880 i dnia 27 października 1890 każdym 
razem o godzinie 10 p rz td  południem  z tern 
przedsięw ziętą zostanie, że na pierwszych 
dwóch term inach realność ta ty k o  za cenę 
w ywołania 1410 złr. lub wyżej tejże, zaś 
na trzecim  także i niżej ceny wywołania 
sprzedaną zostanie.

W adyum  wynosi 10 prc. ceny szacun­
kowej.

Resztę warunków tudzież akt opisania 
i oszacowania realności przejrzeć m .ina w 
tutejszej registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Rawa dnia 12 czerwca 1880.

(5398 2— 3) L. 1719.
Ogłoszenie licytacyi.

C. k. sąd powiatowy ogłasza, iż celem 
zaspokojenia kwuty 28 złr. 60 et. odbędzie 
się na rzecz H enryka Bre huera przym uso­
wa sprzedaż realności p .d  1. 217 w Szarem 
położonej, do Jakóba Kuśnierza należącej 
w trzech term inach 24 sierpnia, 23 września 
i 28 październiki 1880 każdego r.izu o go­
dzinie lO ttj rano w biurze sędziego powia­
towego w Milówce.

Cena wywołania 500 złr.
W adyum 50 złr.
Milówka 19 maja 1880.

(o897 2— 3) L. 1491.
Ogłoszenie licytacyi.

O  k. sąd powiatowy ogłasza, iż celem 
zaspokojenia pretensyi Hajmana W agnera
8 złr. sprzedaną będzie poło wa realności pod 
1. 192 w Milówce, do dłużnika Jakóba P ry ­
szcza należąca w trzech term inach 24 sier­

pnia, 23 września i 28 października 1880 
każdego razu o godzinie lOtej rauo w biu­
rze sędziego powiatowego w Milówce.

Gena w ywołania 20 złr.
W adyum  2 złr.
Milówka 12 m aja  1880.

(5379 2 - 3 )  E  d y k  t .
L. 3523. G. k. sąd powiatowy w Ko- 

zowie powii,damia, lż na prośbę egzekneyę 
prowadzącej c. k. prokuratoryi skarbowej we 
Lwowie wyznacza się dla zaspokojenia zale­
głej należytości indem nizacyjoej 9 zł. 84 ct. 
w. a. z odsetkami 5 pr. do końca września 
1873 i 5 pr. zwłoki od 1 października 1873 
kosztów egzekucyjnych 1 zł. 34 ct., 2 zł. 60 
ct., 5 zł. 22 ct.. 7 zł. 7 ct., 8 zł. 26 ct., 9 
zł. 50 ct. i 6 zł. 82 ct. w. a. do przym u­
sowej sprzedaży placu budowlanego w Ko- 
złowie pod Nr. D. 351 nieobjętej masy egze- 
kuta Jośla Baucha na dzień 26 ierpn a 1880 
o godzinie 9 przed południem  w c. k. są­
dzie powiatowym w Kozowie przedsięwziąć 
się mającej.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa tego placu w kwocie 35 zł. w. a.

Każdy chęć kupienia mający w inien 
złozyć do rąk komisyi licytacyjnej.

W adyum 3 zł. 50 ct. w. a
Reszta warunków licytacyjnych mogą 

być każdego czasu w zwykłych urzędowych 
godzinach w registraturze tusądowej przej­
rzane.

O. k. sąd powiatowy.
Kozowa 18 czerwca 1880.

(5405 2— 3) E d y k t .
L. 23069. G. k sąd krajowy we Lwo­

wie (głasza, że nad Ewą Laudau urodzoną 
Horowitz ze Lwowa z powodu spraw dzone­
go jej niedołęztwa umysłowego Uurat-lę za­
rządzono i kuratorem  dla niej Saula Rokach 
mianowano.

Lwów dnia 3 lipca 1880.
(5396 2— 8) E  <1 y  k  t .

L. 290. G. k. sąd powiatowy w M iko­
łajowie podaje do wiadomości, że celem za­
spokojenia wierzytelności Mojżesza Bauera w 
resztującej kwocie 300 zł. w. a. z pn. pu­
bliczna sprzedaż części realności pud 1. Ir. 
545 w Rozdole położonej, ciała hipotecznego 
niestanowiące.j, dłużników Bazylego i Heleuy 
małżonków Staniszewskich własnością będą­
cej, m ianowicie domu mieszkalnego z budyn­
kiem gospod.rczym  i placem podbudynko- 
wym na term inach sądowych dnia 9 w rześ­
nia, 7 października i 9 listopada 1880 każ­
dym razem o god.in ie 10 przed południem 
się odbędzie.

Wadyum wynosi 70 zł.
Cena szacunkowa, orsz cena wywołania 

700 zł.
Na pierwszych dwóch term inach n a ­

stąpi sprzedaż tylko za cenę szacunkową lub 
wyższą na ostatnim  i za niższą.

Resztę warunków, tudzież protokoła 
zastawnego opisania i oszacowania przejrzeć 
można w sądzie.

Dla niewiadom ych w ierzyeieli, którzyby 
prawa zastawu na realności sprzed,>ć się ma­
jącej nabyli i dla tych, którymby u hwafa 
licytacyjna i późniejsze z jakiegokolwiek- 
bądź powodu albo wcale n ie  albo wcześnie 
doręczone być nie m ogły, ustanowiono ku 
torem p. Edw arda Fiillera w Rozdole.

Mikołajów dnia 17 u u ja  1880.
(5400 2— 3) ff » ł  ! t

31. 8930. Slm 17 Sluguft, !7© eptem *
Ber unb 12 Sftoocmber 1880 jebeSmaljl urn
10 Utjr SBormittagS ttńrb IjiergeridjtS bic ber 
■Jłacfjlafjmafje be§ Audryj M ichajhuk geljórige 
Stealitat 620 in  Peczeniżyu p  ©uufteit 
beS Hersch K rautham er pto 10 fl. 89 fr. o. 
353. toeraujjert werben.

f. S3egirt§=(55cri(±)t
Peczeuiżyn 19 geber 18-0.

(5386 2 —3) E  ni f  la t .
L 14610. O. k. sąd powiatowy w

Drohobyczu podaje niniejszem  do publicznej 
wiadomości, że ua zaspokojenie sumy 247 
zł. w. a. z pn. przymusowa sprzedaż real­

ności pod 1. k. 279 w Dobrohostowie poło­
żonej, dłużnika Iw ana Iw aniszyna własnej, 
w tutejszym c. k. sądzie w drodze publicz­
nej licytacyi na rzecz Mojżesza Liebermana 
dnia 10 sierpnia 1880 o godzinie 9 rano w
B. Nr. 6 z tern przedsięwziętą zostanie, że 
na tym  czwatym term inie realność ta  także 
i niżej ceny w ywołania sprzedaną zostanie.

W adyum wynosi 10 prc. ceny szacun­
kowej.

Resztę warunków tudzież akt opisania 
i oez.ćowania realności przejrzeć można w 
tutejszej registraturze.

O tern zawiadamia się obie strony c. 
k. Prokuratoryę skarbu, c. k. Urząd podatko­
wy w Drochobyczu i wszystkich tych w ie­
rzycieli którzy po wniesieniu niniejszej proś­
by prawo zastawu na sprzedać się mającej 
realności uzyskali, lub którym by uchwała 
doręczoną być niem ogła do rąk ustanowio­
nego kuratora adwokata Dra Gelehrtera.

G. k. Sąd powiatowy
Drohobycz dnia 3 lipca 1880.

(5395 2 —3) E d y k  f.
L. 1084. W c. k. Sądzie powiatowym 

w Łopatynie odbędzie się w dniach 16go 
sierpnia 26 wrześnm i 27 października 1880, 
każdym razem o godtin ie 10 z rana przy­
musowa publiczną sprzedaż realności pod L k. 
183 subr. 1. 26 w Łopatynie położonej, m ał­
żonków Mikołaja i Kamil i Horoszkiewiczów 
własnej na rzecz e. k. uprzywilejowanego 
galicyjskiego Zakładu kredytowego w łościań­
skiego dla zaspokojenia sumy 4U00 z!', z pn. 
która to realność przy pierwszych dwóch 
term inach tylko powyżej ceny szacunkowej, 
lub przynajmniej za tą c e n ę , przy trzecim 
zaś term inie za jakąbądź cenę sprzedaną 
zostanie.

Gena wywołania wynosi 7000 zł.
W adyum  700 zł.
A kt zastawnego opisania i oszacowa 

ma jakoteż bliższe warunki licytacytacyi m o­
gą być przejrzane w tutejszo sądowej reg i­
straturze.

L ip a ty u  dnia 1 marca 1880.
(5407 2— 3) L. 877

Ogłoszenie konkursu.
Przy c. k. Dyrekcyi policyi we Lwo­

wie jest do obsadzenia posada strażnika cy- 
wilno-policyjnego z płacą roczną 360 złr. i 
dodatkiem ck ty walnym w kwocie 90 złr. 
wal. austr.

Ubiegający się o tą posadę, do której, 
w myśl ustiw y z dnia 19go kw ietaia 1872
D. u. p. 1. 60 wysłużonym podoficerom j e s t 1 
zastrzeżone pierwszeństwo przed innym i kora- 
peteutami, mają wnieść swoje podania jeżeli 
się nie zna dują w stosunku służbow ym , 
bezpośrednio w przeciwnym  zaś rasie, za 
pośrednictwem  swej przełożonej Komendy 
wojskowej lub swego przełożonego urzędu, 
do prer.ydyum c. k. Dyrekcyi policyi najpó­
źniej do 10 września 1880 r.

Przy tem nadm ienia się, że każdy kan­
dydat winien w myśl rozporządzenia mini- 
Rtoryalnego z dnia 12 lipca 1872 D. p p. 1. 
98 załączyć do podania świadectwo m oral­
ności, tudzież św adectwo uzdoluienia fizycz­
nego, wystawione przez lekarza rządow egi; 
nakoniec dowody znajomości tutejszo krajo­
wych języków i -zytelnego pisma, wysłuże­
ni zsś wojskowi winni prócz tego dułączyć 
certyfi.at, stwierdzający ich uprawnienie.

Rzeczona posada która w myśl rozpo­
rządzenia Wysokiego M inisterstwa spraw we­
w nętrznych z dnia 30 grudnia 1876 liczba 
16804 przez czas 6 miesięcy będzie prowi­
zoryczną, m-,że być nadaną t i lko upraw nio­
nemu kandydatowi wojskowemu, wy ąwszy, 
gdyby się żaden kandydat upraw niony (po­
siadający certyfikat) nie zgłosił, lub gdyby 
żaden ze zgłaszających się upraw nionych nie 
był do tej posady uzdolnionym

Z Prezydyum e. k. Dyrekcyi policyi
Lwów dnia 4 sierpnia 1880.

(5260 2—3j E tl y b u
L. 5489. C. k. Sąd obwodowy w T ar­

nopolu oznajmia niniejszem, że wskutek po­

dania Szymona Krach na dniu 19 listopada 
1879 L 17893 nakaz zapłaty na kwotę 232 
zł. a. w. przeciw Senderowi F iseh ler wyda­
no i że dla niewiadomego z miejsca pobytu 
Sen dera Fischlera Dra W eissteina kuratorem 
ustanowiono.

W zywa się przeto Sendera F ischlera by 
kuratorowi środki obrony podał lub innego 
zastępcę ustanow ił.

Tarnopol dnia 21 kw ietnia 1880.
(5388 2 - 3 )  E  d  y  k  t .

L. 7386. C. k. sąd powiatowy w Bo­
chni w spraw ie egzekucyjnej spadkobierców 
Róży H ersztem  przeciw Józefowi H&ntsehlo- 
wi i innym  pto. 6000 zł. prostuje pomyłkę, 
zaszłą w edykcie t. s z dnia 2 maja 1880
1. 3320 w ten sposób, iż zam iast realności 
483/513 rozpisuje się egzekucyjną sprzedaż 
realności 1. 485/513 w Boehni.

Bochnia dnut 1 sierpnia 1880.
(5347 2— 3) E  d y k U

L 2361. C. k. sąd powiatowy w Szczer- 
cu uwiadam ia, że celem zaspokojenia sumy 
100 złr. z 10 prc. odsetkam i od 11 stycznia 
1877 b ie r  cemi i kosztami egzekucyjnemi 
przez Katarzynę F rouer przeciw Jakóbow i 
W iech i nieobjętej masie spadkowej ś. p. 
Katarzyny W iech wywalczonej przedsięweź­
mie w tusądowej kancelaryi w dniach 22 
września, 28 listopada i 2 gruda a 1880 
każdokrotnie o gudzinie 10 przed południem 
przym usową przetargow ą sprzedaż realności 
dłużników pod 1. 144 w Ostrowie w Staro­
stw ie Lwowskiem położonej ciała tabularnego 
niestanowiącej.

Cenę wywołania stanow i wartość sza­
cunkowa 150 złr.

Zakład wynosi 15 złr.
W  term inach powyższych sprzedaż na­

stąpi nie niżej ceny szacunkowej s. gdyby 
takowej n;e uzyskano ustanaw ia się do uło­
żenia warunków ułatw iających term in  na 
2 grudnia 1880 o godzinie 3 popołudniu.

Resztę w arunków licytacyjnych i pro­
tokoły opisania i oszacowania przejrzeć moż­
na w tusądowej registraturze.

Szczerzec 27 czerwca 1880.
(5247 2— 3) O b w i e a z c z c n t e .

L. 5158. C. k. sąd powiatowy w Do- 
bromilu ogłasza, że na za pok jenie wierzy­
telności Zakładu kredyt. W łuściańskiego prze­
ciw Iwanowi i Arafatowi Sawczakom w kwo­
cie 392 złr. w dniach 3 września. 8 paź­
dziernika i 12 listopada 1880 publiczna 
sprzedaż realności pod 1. 9 w Starzawie po­
łożonej każdym razem o godzinie 10 rano 
w kancelaryi tutej zego eądu z ceną wywo­
łan ia  800 złr. a zakładem  80 złr. przeprow a­
dzoną będzie. Tylko na trzecim  term inie na­
stąpi sprzediż poniżej ceny szacunkowej.

Nabywca obowiązanym będzie połowę 
ceny kupna zaraz po licytacyi złożyć.

Resztę warunków wolno w tusądowej 
registraturze przeglądnąć, kuratorem  w ierzy­
ciel ustanowiono Antoniego R ichtera z Do- 
bromila.

C. k. sąd powiatowy.
Dobromil 23 lipca 1880.

(5259 2— 3) O g ł o s z e n i e .
L. 613. C. k. sąd obwodowy w Tarno­

polu wzywa dzierżyciela karty  zastawniczfe 
wystawionej przez kassę oszczędności miasta 
Tarnopola dnia 8go lipca 1889 1. 86 zawie­
rającej potwierdzenie, że Samuel Liebergall 
zr.stawił w tarnopolskiej ka-sie oszczędności 
jeden los państwowej premii pożyczki z r r -  
ku 1864 serya 648 Nr. 33 I. na 50 złr. 
a. w. i jeden los Stanisławowski Nr. 16580 
na 20 zł. a. w. opiewający, aż-by tenże 
dzierżycie! powyższą kwotę zastawniczą w 
przeciągu jednego roku 6ciu tygodni i trzech 
dni od dnia ogłoszenia niniejszego edyktu, 
w tutejszym  sądzie obwodowym złożył, 
gdyż w przeciwnym razie karta ta na proś­
bę Samuela Liaberg&lla za am ortyzowaną 
uznaną będ..ie.

Tarnopol dnia 19 stycznia 1880.



(5454 1— 3) Ogłoszenie.
L. 3306. C. k. sąd powiatowy w Turce 

podaje do wiadomości, iż celem wydobycia 
pretensyi Zakładu kredytowego włościańskie­
go w kwocie 98 złr. w. a. z pn. odbędzie 
się na dniu 25 sierpnia, 27 września i na 
dniu 27 października 1880 każdym razem  
o 10 g o d z in ę  przed południem  przymusowa 
sprzedaż połowy realności pod N r. 78 w Bo- 
berce, ciała tabularnego nie stanowiącej Fe- 
dia Stawicza własnej.

Cena wywołania 300 złr.
Resztę w arunków przejrzeć można w 

tusądowej registraturze.
O czem strony i niewiadom ych wierzy 

cieli do rąk  kuratora p. Notaryusza E lig iu­
sza Sobolewskiego w Turce się zawiadamia.

Z c. k. sądu powiatowego.
Turka dnia 28 czerwca.

(5420 1— 3) O b w l e s s c s e n l e .
L. 3534. W  dniach 3 września, 19 

października i 23 listopada 1880 odbędzie 
się przym usowa sprzedaż realności nietabu- 
larnej, pod nr. konskr. 19 subrep. 22 w Za- 
bokrukach położonej, dłużnika spadkobierców 
śp. Leska Fostyka własnej, w tutejszym c. k. 
sądzie na rzecz zakładu kredyt, w łościańskie­
go na zaspokojenie sutzy 346 zł. 96 ct. w. a. 
z pn. każdym razem o godzinie 10 przed 
południem  z tem, że na  pierwszych dwóch 
term inach realność ta za cenę szacunkową 
lub wyżej niej, zaś na trzecim  także niżej 
tejże sprzedaną będzie.

Cena szacunkowa 800 zł.
W adyum wynosi 10 pr.
Resztę warunków w tutejszej reg istra ­

turze.
C. k. sąd powiatowy.

Bobrka dnia 23 maja 1880.
(5422 1—3) Ohwlesscaenie.

L. 1297. W  dniach 2 września, 13 
października i 17 listopada 1880 odbędzie 
się przym usowa sprzedaż realności pod 1. k. 
63 w Siedliskach położonej, dłużnika Oleksy 
Pryjm y, jak wyk hip. 1. 31 księgi g runto­
wej gm iny Siedlisk własnej w tutejszym  
c. k. sądzie na rzecz zakładu kredytowego 
włościańskiego na zaspokojenie sumy 200 zł. 
w .a. zpn. każdym razem o godainie 1 0 przed 
południem  z tem, żo na pierwszych dwóch 
term inach realność ta za ce^ę szacunkową 
lub wyżej niej, zaś na trzecim term inie tak ­
że niżej tejże sprzedaną będzie.

Cena szacunkowa 400 zł.
W adyum wynosi 10 pr.
Resztę warunków w tutejszej reg istra­

turze.
C. k. sąd powiatowy.

Bóbrka 30 m arca 1880.
(5434 1— 3) K d y k t

L. 5880. C. k. sąd powiatowy w Czort- 
kowie odnośnie do tus. ogłoszenia w Nr. 
Gazety Lwowskiej N r 78 i 81 wiadomo czy­
ni, że w spraw ie egzekucyjnej c. k. uprzyw. 
akc. banku hip. przeciw Senderowi Margules 
pto. 45 zł. 36 ct., 45 złr. 36 ct. i 659 złr. 
81 ct. w. a. przedsięweźmie p u b lic z n ą  sprze- 
realności dłużuiczej pod 1. k. 111 w Czort- 
kowie na dniu 2 września 1880 o godzinie 
9 rano pod warunkam i w tus. uchwale z 
dnia 6 m arca 1880 1. 1720 z*następującemi 
odm ianam i:

1. W adyum wynosi 5 pr. ceny sza­
cunkowej to je s t 210 zł. w. a.

2. Realność pod 1. k. 111 na powyż­
szym term inie także niżej ceny szacunkowej 
i w ogóle za jakąbądź cenę sprzedaną bę­
dzie.

Ozortków 3 lipca 1880.
(5428 1—3) © b a r l e s s e s e n l e .

L. 1473. W  dniach 2 września, 13go 
października i 17 listopada odbędzie się 
przym usow a sprzedaż realności pod 1.
41/68 w Łanach położonej, dłużnika Leszka 
Herczakowskiego jak wyk. hip. 1. 58 w ca­
łości V* ciała hip. 57 księgi grumowej 
gm iny Lany własnej, w tutejszym  c. k. są­
dzie na rzeoz zakładu kredytowego włoś­
ciańskiego na zaspokojenie sum y 47 złr. 9b 
ct. a. w. każdym razem o godzinie 10 przed 
południem  z tem, że na pierwszych dwóch 
term inach realność ta za ceaę szacunkową 
lub wyżej niej, zaś na trzecim  term inie także 
niżej tejże sprzedaną będzie.

Cena szacunkowa 670 złr.
W adyum  wynosi 10 pr«.
Resztę warunków w tutejszej registra­

turze.
C. k. sąd powiatowy

Bóbrka 30 m arca 1880.
(5439 1— 3) K d y  k i

L. 9163. Na dniu 17 sierpnia, 1 <g° 
trz e ś n ia  i 11 listopada 1880 odbędzie się 
^  sądzie tutejszym zawsze o godzinie 10 
rano egzekucyjna sprzedaż realności pod lk- 
59 w Berezowie niżnym  położonej, na 270 
złr. ocenionej, W asyla Milewskiego własnej, 
na rzecz Dawida Ratha.

C. k. sąd powiatewy
Peczeniżyn 24 marca 1880.

(5440 1 - 3 )  *  d  y  fa l .  D
L. 778. C. k. sąd powiatoaiy w Ra* 

ułowię przedsięweźmie dnia 1 września l ° w  
0 10 godzinie rano, celem zaspokojenia pr®' 
tsnsyi uprzywilejowanego Galicyjskiego zakła­
du kredytowego włościańskiego we Lwowi 
przym usową sprzedaż tabularnej realno

pod 1. 27 w Pojawiu położonej, Dominika 
Miki a względnie jego nieobjętej masy spad­
kowej także i poniżej ceny szacunkowej.

Protokół opisania i oszacowania, wa­
runki licytacyjne i ekstrakt tabularny w re ­
gistraturze tntejszosądowej przejrzeć można.

C. k. eąd powiatowy
Radłów dnia 15 maja 1880.

(5453 1— 3) Obwieszczenie.
L. 1142. C. k. Sąd powiatowy w T u­

chowie zawiadamia niniejszem , iż w celu za­
spokojenia przyznanej kasie oszczędności w 
Tarnowie od Sebastyana i Agnieszki K lim ­
kiewiczów sumy 33 zł. 23 ct. w. a. z pn. 
zostanie realność pod 1. k. 137 w Tuchowie 
położona, ciała tabularnego nie mająca, Se­
bastyana i Agnieszki Klimkiewiczów włssna, 
której licytacyjną sprzedaż już pod dniem  
21 lutego 1879 1. 187 zezwolono i rozpisa­
no w c. k. sądzie powiatowym w Tuchowie 
w trzech term inach a to dnia 9 września, 
dnia 14 października i dnia 18go listopada 
1880, każdym razem o 10 godzinie z rana
sprzedaną.

Cena wywołania 500 zł. w. a.
W adyum 50 zł. w. a.
Inne warunki licy tacy jne, akt opisania 

i oszacowania realności pod 1. k. 187 można 
w c. k. sądzie przejrzeć.

Tuchów dnia 17 kw ietnia 1880.
(5427 1—3) Obwieszczenie.

L. 2191. W dniach 9go września, 14 
października i 19 listopada 1880, odbędzie 
,i przymusowa sprzedaż realności pod 1. k. 

64 w Ł^uach położonej dłużnika Nikifora 
Zadoreckiego jak wyk. hip. 1. 128 księgi 
gruntowej gm iny Lany własnej w tutejszym 
c k sądzie na rzecz Zakładu kredytowego 
włościańskiego na zaspokojenie sumy 260 
zł 20 ct. a. w. z pn., każdym razem o go­
dzinie lOtej przed południem  z tem , że na 
pierwszych dwóch term inach realność ta za 
cenę szacunkową lub wyżej niej, zaś na trze­
cim term inie także niżej tejże sprzedaną bę-

dZi8 Cena szacunkowa 1000 zł.
W adyum wynosi 10 prc.
Resztę warunków w tutejszej reg istra­

turze. ^  ^ ^  powiatowy

Bóbrk3 30 m arca 1880.
(5426 1— 3) Obwieszczenie

L 3533. W dniach 3 września, 19 paździer­
nika i 23 listopada 1880 odbędzie się przy­
musowa sprzedaż realności tabularnej, pod 1. 
konsk. 22 w Łanach położonej, dłużnika 
Wasyla Gwoździa jak wyk hip. 1. 45 księgi 
gruntow ej gm iny Łany E m sdorf własnej, w 
tutejszym c. ic. sądzie na rzecz Zakładu kre­
dytowego włościańskiego na zaspokojenie su­
my 191 zł. 84 ct. w. a. z pn., każdym ra ­
zem o godzinie 10 przed południem z tem, 
że na pierwszych dwóch term inach realność 
ta za cenę szacunkową lub wyżej niej, zaś 
na trzecim  także niżej tejże sprzedaną bę­
dzie.

Cena szacunkowa 350 zł.
W adyum  wynosi 10 prc.
Resztę warunków w tutejszej registra­

turze.
C. k. Sąd powiatowy

Bóbrka dnia 23 maja 1880.
5316 1— 3) O b w i e h z c z e n i e .

L. 7130. C. k. Sąd powiatowy w Ni- 
żankowicach przyprowadzi w dniach lOgo 
września, 11 października i 8 listopada 1880, 
każdym razem o godzinie lOtej przed połu­
dniem  publiczną przymusową sprzedaż real­
ności włościańskiej pod 1. k. 2 w Boraty- 
czach położonej, ciała tabularnego niestano- 
wiącej Ignacego i W ładysławy Stuphickieh 
własnej celem wydobycia wierzytelności Za­
kładu kredytowego włościańskiego w kwo­
cie 274 zł. 52 ct. w. a.

Cena wywołania 550 zł.
Zakład 55 zł.
Na pierwszym i drugim  terminie real­

ność ta  tylko za lub wyżej zaś na trzecim 
terminie także niżej ceny wywołania sprze­
daną zostanie.

Bliższe w arunki licytacyjne można przej­
rzeć w sądzie dla z życia i miejsca pobytu 
niewiadomych egzekutów Ignacego i W łady­
sławy Stupnickich ustanaw ia się kuratora p. 
Adolfa Medweckiego w Niżankowicach, a dl» 
niewiadomych zastawnych wierzycieli kura­
tora p. Zdzisława Malisza w N iiankow icach 
a doręczając kuratorom  uchwały wzywa się ku- 
randów  aby albo innego pełnom ocnika sądowi 
podali, albo sami się zgłosili, inaczej bowiem 
skutki ztąd wynikłe sami sobie przypiszą.

Niżankowice 15 grudnia 1879.
(5363 1— 3) E  d y k i

L. 7906. C. k. sąd obwodowy w Ko­
łomyi niniejszem wiadomo czyni, że równo­
cześnie otw iera się konkurs do całego ruebu- 
mego, jakoteż w krajach, w który co ustawa 
konkursowa z 25 grudnia 1868 Nr. 1 dz. 
u. p. p. z r. 1869 obowiązuje; położonego 
nieruchomego m ajątku E .siga W ertham m era, i 
ie  do kierowania tym konkursem  ustanowionym 
został jako komisarz konkursowy c. k. sędzia 
powiatowy pan W acław Kostkiewicz zaś jako 
tymczasowy zawiadowca tejże masy adwo- 
Dr. Freudenberg.

Wzywa zatem się wszystkich wierzy­
cieli konkursowych, ażeby wszelkie swe, z

. którego bądz tytułu pochodzące roszczenia, 
naw et gdyby co do takowych spór jaki 
był w toku, do dni 60 wedle prze­
pisów ustawy konkursowej i pod zagrożeniem 
podanych temże następstw  praw nych w tutej­
szym sądzie zgłosili, i aby na term inie na 
dzień 1 października 1880 o godzinie 9 przed 
południem, do Iikwidacyi ogólnej wyznaczo­
nym, który zarazem jako term in ugodowy 
się wyznacza,  ̂ płynność i pierwszeństwo 
swycb pretensyj wykazali. Z resztą wolno bę­
dzie wierzycielom, którzy w ierzytelności swe 
zgłoszą, wybrać na tym  term inie w miejsce 
zawiadowcy masy, tegoż zastępcy i wydziału 
wierzycieli innych mężów swego zaufania.

Do potwierdzenia tymczasowego zawia­
dowcy masy a w zględnie do wyboru nowego 
zawiadowcy masy, tegoż zastępcy i wydziału 
wierzycieli ustanawia się term in na dzień 13 
sierpnia 1880 o godzinie 9 przedpołudniem , 
na którym wierzyciele do kom isarza konkur­
sowego zgłosić się mają.

Wreszcie wzywa się wierzycieli, którzy 
po za obrębem m iasta Kołomyi mieszkają, 
aby mieszkającego w Kołomyi zastępcę do 
odbierania uchw ał sądowych zamianowali, 
gdyż w przeciwnym razie na ich koszta i 
niebezpieczeństwo, kurator dla nich  zostanie 
ustanowionym.

Dalsze ogłoszenia, które w toku postę­
powania konkursowego jako potrzebne się 
okażą, zostaną w części urzędowej Gazety 
Lwowskiej ogłaszane.

Kołomyja dnia 30 lipca 1880 
(5353 1— 3) JE d  j  k  *.

L. 32541. 0. k. sąd krajowy we Lwo­
wie uwiadamia Ksawerę W aszkaryk, że w 
sprawie c. k. uprz. gal. akc. banku hipotecz­
nego, przeciw niej o 161 zł., 161 zł. i 3285 
zł. 49 ct. w. 8. z pn. na prośbę Towarzy­
stwa zaliczkowego we Lwowie z dnia 15 li­
pca 1880 1. 32541 ustanowiono dla niej, ja ­
ko z miejsca pobytu niewiadom ej, kuratora 
w osobie adwokata Dr. Skałkowskiego z za­
stępstw em  adwokata Dr. Tilla i temuż p. 
kuratorowi doręczono tus. uchw ałę z dnia 
8 maja 1880 1. 17188

Polecamy tedy Ksawerze W aszkaryk, 
aby środki do zastępowania jej ustanowione­
mu kuratorowi udzieliła lub innego zastępcę 
sądowi wymieniła, inaczej bowiem skutki z 
stąd wyniknąć mające sama sobie przypisać 
musi.

Lwów dnia 24 lipca 1880.
(5272 1— 3) E  d  j  Ł  t .

L 540 C. k. sąd powiatowy w W in­
nikach ogłasza, że ealem zaspokojenia nale­
ży tości funduszu przepadłości kwocie 100 
zł. w. a. z pn. odbędzie się przymusowa 
sprzedaż realności pod 1. 84 str. 70 now. i 
1. 51, a top. 415 str. 401 now., *16 str. 
402 now. w Krotoszynie Jana  i K rystyny 
Bisanców własnej, na dniu 14 września, 14 
psździeruiką i 16 listopada ewentualnie 16 
g ru d n ia l8 8 0  każdym raram  o godzinie 10 
rano.

Cena wywołania 2637 zł. w. a. porę­
czne 10 pr.

Bliższe warunki w registraturze.
C. k. sąd powiatowy.

W inaiki dnia 4 kwietnia 1880.
(5281 1 - 3 )  E  d  y  k  t .

L . 16224. C. k. sąd powiatowy w D ro­
hobyczu podaje niniejszem  do publicznej 
wiadomości, że na zaspokojenie sumy 50 zł. 
przymusowa sprzedaż 74 części realności pod
1. k. 27 wójtów, góra 128 zadwórna w Dro­
hobyczu położonej, ciała tabularnego niesta- 
nowiącej Jędrzeja H um ana i Karoliny H u ­
mań własnej w tut. c. k. sądzie w drodze 
publicznej licy tac ji na rzecz Mechla W egne­
ra dnia 18 października, 22 listopada i 27 
grudnia  1880 każdym razem o godzinie 10 
rano w B. N . 6 z tem  przedsięwziętą zosta­
nie. że na pierwszych dwóch term inach te 1jt 
części tej realności tylko za cenę wywołania 
158 zł. 70 ct. w. a. lub wyżej tejże, zaś na 
trzecim  term inie także i niżej ceny wywoła­
nia sprzedane zostaną.

W adyum wynosi 10 pr. ceny szacun 
kowej.

Resztę warunków tudzież akt opisania 
i oszacowania realności przejrzeć można w 
tute.iszej registraturze.
(5267 i —3) Obwieszczenie.

L. 4784. C. k. sąd powiatowy w Ko­
sewie zawiadamia M atija  W owczuka ze Sta­
rego Kosowa z miejsca pobytu i życia nie­
znanego że Onufry Pyłypiuk wniósł tu proś­
bę o uznanie M atwija Wowczuka za zm ar­
łego.

U stanawiając dla nieobecnego kurato­
rem  W ojciecha Klusika ze starego Kossowa 
wzywa się Matija W owczuka,ażeby w prze­
ciągu jednego roku zgłosił się do sądu lub 
w inny sposób zawiadom ił sąd o życiu 
swojem, inaczej by sąd przystąpił do uzna­
n ia  za zmarłego.

C. k. sąd powiatowy 
Kosów 15 m aja 1880.

(5413 1 - 3 )  E  d  j  h  t .
L. 5949. Sąd obwodowy Kołomyiski

v °  i ^ dr  °ŚCi’ Że lie? tacya realności pod l. k. 135 2/4 w Kołomyi i wyłączone- 
go z tejże ciała tabularnego pod 1. 135 2/4 
w Kołomyi, w sprawie c. k. uprzyw. gal. 
&kc. banka hipotecznego we Lwowie prze­

ciw Herschowi i Malei Fanndbrandom  i Moj.’ 
. ieszowi Kom o 141 złr. 75 ct., 141 zir. 75 
ct. i 1914 złr. 6 ct. a. w. z pn. odbędzie 
się w sądzie mniejszym w dniach 31 sier­
pnia i 5 października 1880 zawsze o godzi­
nie 10 przed południem.

Cenę wywołania stanowi kwota 5426 
złr. w a

Wadyum wynosi 543 złr.
Termin do ułożenia ułatwiających wa­

runków ustanowiono na 12go października 
1880 o godzinie 9 przed południem.

Resztę warunków przejrzeć można w 
tHsądowej registraturze.

O czem się niniejszem uwiadamia 
wszystkich tych wierzycieli, którzyby po 
dniu uzupełnienia wyciągów tabularnych tj. 
po dniu 2 maja 1880 prawo hipoteki na 
rzeczonych realnościach uzyskali, lub któ- 
rymby uchwała licytacyę dozwalająca z ja ­
kiegokolwiek powodu doręczoną byó nie 
mogła z te m , iż ustanowiono im  kuratora 
w osobie adwokata D ra Freudenberga ze 
substytucyą adwokata D ra Maramorosza

Kołomyja dnia 17 czerwca 1880.
(5476 1 —3) Obwieszczenie.

L. 4wl22. W celu zabezpieczenia wy­
konać się mającej rekonstrukcji w 56 i 57 
kilometrze pokuckiego gościńca państwowe­
go pomiędzy Kołomyją i Gwożdzcem odbę­
dzie się w dniu 3 września 1880 w e k .  
starostwie w Kołomyi licy tac ja  publiczna" 
przez składanie ofert.

Suma fiskalna wynosi 4560 złr. 16 ct.
Bliższe warunki przedsiębiorstwa tego 

dotyczące, a m ianow icie: ogólne i szczegó­
łowe warunki budowy, plany, kosztorys su ­
maryczny i wykaz cen jednostkow ych, przej­
rzane hyc mugą w wymienionem Starostwie 
gdzie także oferty zaopatrzone m arką na 
50 ct. i w wadyum 5 odsetek od sumy fis- 
kaiu.j wynoszącem w dniu licy tacji naj­
później do gudziny 12tej w południe podane 
byó mają.

Oferty nieułożone w edług przepisu lub 
niewmesioue w term inie, nie będą uwzględ­
nione. 6 v

Z c. k. N am iestnictw a
Lwów dnia 4 sierpnia 1880.

(5452 1— 3) E  (I y  k  ♦.
L. 9813. C. k. sąd obwodowy w T ar­

nopolu pedaje do wiadomości, że w celu 
ś lągniem a sum 276 zł., 276 zł. i 5378 złr. 
13 ct. a. w. z pn. na rzecz galic. akcyj 
Bariku hipotecznego odbędzie się dnia 3 
września i 8 października 1880 o godzinie 
10 przed południem egzekucyjna sprzedaż 
realności dłużnika Chaskla Sam uela Steckel 
ped 1. 678/b, w Tarnopolu położonej.

Cena wywołania, poniżej której realność 
ta na pierwszych dwóch term inach sprzeda­
ną n ie będzie 15.000 złr. a. w.

W adyum 1500 zł. a. w.
Bliższe warunki przejrzeć można w re­

gistraturze sądu.
Dla wierzycieli, którzyby po dniu 30 

maja 1880 prawa zastawu nzyskali lub 
którym by uchwała względem dozwolenia li- 
cyAcyi z jakiegokolwiek powodu doręczoną 
być nie mogła, ustanawia się na  ich  koszt 
i niebezpieczeństwo kuratora ad actum ‘ n 
* 0 f-  » '•  * p. .4 w ,| Dr. S i ,
zastępcą tegoż.

Tarnopol dnia 12 lipca 1880.
(5437) ©głoszenie.

L. 66. K om isja hipoteczna przy c. k 
sądzie powiatowym w Krzeszowicach zaw ia­
damia że projekta ksiąg gruntow ych dla 
gm in fhsary  Zary, Dubie, Niegoszowice So- 
wiarka i Rudawy złożone zostały do pow ­
szechnego przejrzenia i wniesienia zarzutów 
przeciw prawdziwości arkuszów posiadania 
tudzież że w dniu 16 sierpnia 1880 przepro­
wadzone zostaną dalsze dochodzenia, jakieby 
się wskutek wniesienia pom ienionych za­
rzutów potrzebnem i okazały.

Krzeszowice 4 sierpnia 1880.
(5449) Ogłoszenie.

L. 1028. Dochodzenia miejscowe w ce­
lu założenia księgi gruntow ej w gm inie ka­
tastralnej B^rtatów powiatu sądowego Gró­
deckiego rozpoczną się dnia 16 sierpnia 1880
0 godzinie 8 przed południem .

Każdy, kto ma interes praw ny w zba­
daniu stosunków posiadania, może sie zrfo* 
s ić -i wszystko przytoczyć, co dla w yjaśnienia 
lub ochrony swych praw  za stosowne uzna
rsAcm m a 4 8ierPDia 1880(5450) Ogłoszenie.
a ł j 1" '— ' f omisarz konkursowy upadłości 
A. Nowim iasta w Tarnowie podaje do wiał 
domości, iż celem przyznania zarządcy masv 
honoraryum  za uskutecznione na rzecz m a

, c1h ę o |ic«»».go, .  p r J Ł , ™  
rachunku z dnia 31 grudnia  1879 I w  ?  
bliczonego, tudzież celem L a t k o U '  likw i' 
dacyi zgłoszonych przez e. k p r o Z a i o ™  
rządow ą im ieniem  Skarbu Państw a w ie rS -  
telnosci w kwotach 20 ct.. 1 z łr. 80 c t 7 
5 5 -  W  68 zł. 40 et., 82 z ł ,  10 ct 90 ct.
1 - v ' i  . e t w a- wyznaczył term in na 
dzień 27 sierpnia 1880 o godzinie 4  popo­
łudniu, na którym wydziałowi i wszyscy wie­
rzyciele masy w myśl §. 161 post. konk 
staw ie się winni.

Tarnów dnia 20 lipca 1880.



8
(5356 3— 3) O b i i r tC M e iN if e ,

L. 13999. W ślad tutejszego obwie­
szczenia z 17 b. m. do 1. 12959 podaje się 
do powszechnej wiadomości, że z dui^m 1 
sierpnia r. b. w obrocie z A ustryo-W ęgier 
do krajów ogólnego związku pocztowego z 
wyjątkiem N ienrec, Serbii i Czarnogóry jak 
też w obrocie d.> tych m ięjcow ości w oriencie, 
gdzie c. k. u r/ęda pocztowe się znajdują, w 
obieg wchodzące i m arką p ięcie AntoWą zao­
patrzone karty korespondencyjne różowo- 
czerwonego koloru użyte być mogą także w 
obrccie do tych zamorsk ch, do ogólnego 
związku pocztowego nal-żących k ajów i ko- 
lonij, do których tak-a za karty korespon­
dencyjne 8 centów od sziuki wynosi. Bra 
kujące porto uzupełnić należy za pomocą 
marki listowej, przylepić się mającej ca  stro ­
nie adresowej

Lwów dnia 31 lipea. 1880.

(5302) d rfe ttu tt t t j je .
S a ś  f. f. 8anbeśgerid)t ais ©trafgertefit 

in SJSrag l)at auf Slntrag ber f. I. © taatśau* 
toultfcfjaft m it ben Srfenntniffen Don 21 u. 23 
Suli I s>0 31. 16923, 16*82 unb 17102, bie 
SBeiterberbrcitung ber 3eitfcfjrift ,nSvoM dny 
ob: a n “ fftr. 29 bom 17 Sufi 1880 roegen ber 
2lrtifel „P> boj “ unb .C ht li byt. im-siaoy" j 
naci) §. 302 @t. ® , ber 3eńfd)rift „ 0 . '-h “ j 
ikr. 163 bom 18 S uli 1*80 tuegeu be§ Slrth s 
felś „W da b*z Bohn" nad) §. 300 @t ®., bann 
ber 3eitfćf)rift „>Qv b. d*“ 9łr. 9 oom 20  Su*! 
li 1880 toegen beś Slrtifetś „beu rad stL 
d-n  slavy“ nad) §. 300 @t ® unb loegeu 
beś Slrtifelś „J^duo s* cn i uireckuho s n e m u 4 , 
nad) Slrt III beś ©efcfjeś bom 17 ®ejembcr 
1862 nnb §. 300 @t. © berboten. !

Mnn&midji ug.
31- 13999. Sm 9iad)t)ange ju  ber I). ii. 

ftuubmadjung bom 17 b. sJKfś. 3 !* 13958 
loirb ju r  aligeimiuen Jlntntnif; gebradjt, baji 
bic bom i Uluguft 1. S;. fur ben JBerfeljr auś 
Dcftcrreidj * U ngatu nad) ben bem SScltpoft* 
derenie augeljórigctt ildnbern, mil ?luśnal)inc 
S)eutjd)lanb», S co cos unb M ■■ t-n  g r  .s, jo 
łbie fiir ben SHerfeljr nad) jeueji Drteu im 0*  
riente, roo f unb ! ^oftaujtalten  brftclycu, 
eiugcfufptcu, mit bem cingiprćigten ©teuipcl 
bont 5 fr. ocrfcfjcueh unb iu rofarotfjcr fjarbe 
aitfgrlegten ©orreśponbcnjfarteu attdj fiir ben 
23e.ifcl)r nad) benjenigeu uberfeeifdjcn, bem 
SBeltpoftbercine bcigetretcnen Sanberu unb Co- 
li n ic i, nad) toeldjcm bie £ a je  fiir bie (Sorrcl 
fponb, n jfartbn mit 8 Ir. per ©titef frftgefejjt 
ift, ju  bertuenben fittb unb ijt baś ©rgćin* 
jungśporto burd) Sluffleben einer SBriefuiarfe 
bon 3 fr. auf ber 9lbreś)ritc jn  cutrid)tcu.

Semberg am 31 Suli 1880.

(5179 3— 3) E  d  y k  t ,
Ij. 6511 S -kalski <•. k. sąd powiatow y 

wyzn -czył ( eli-ua wydobyot*. • winzv!e)u< ści 
Salamona Si.eiubacha w lości 1 2 d r .  z po, 
przymusowy jawny przetarg należącej do 
d łużn .lów  nieobjętej masy spsdiowej  J u t a  
Paszko i A gniey/ki Paszko La 510 vł oce­
nionej realności pod 1. 67 w Sokalu n i  22 
września 1880 od godziny lOtcj rauo w gm a­
chu sądowym.

P. rę czne 54 zł.
W tym term inie nabi ć  moż i a  realność 

tę naw et poniżej ceny szacunkowej.
Resztę w am oków , tudzież p ro td ó ł  o 

cenieoin realności tej pzc j r z t ć  raozca w re 
gistraturze sądowej.

Sokal dmą 22 czerwca 1880

D oniesienia p ryw atne.

(5406 2— 2j

Obwieszczenie.

® aś f. f. 2anbeśgerid)t alś ©trafgerid)t 
in jjjiag fjat auf 2lntrag ber f f. © taatśan* j 
toaltfcfjaft mit bem Srfenntniffe bom 22 S uli p. .343427 
18*0, 31 17988 unb 17089, bie SBciter* 
berbreitung ber in Sonbon erfdjeinenben $eit* : 
fd)rift „f5reif)eit“ 91r 25 bom i 9 Sunt i 880 |
roegen beś Stctifelś „D efterreidpU nganf nad) i TT7 , , 0 . ,
§ 300 @t. banu megen ber ?lrtifcl „®cnf W  g m a c h u  te a t r a ln y m  h r . b k a r b -  
im Suni 1*80“ unb „ $ ie  ©olbaten ber 2Ser= k a  w  sa li r e d u to w e j  (d o tą d  do  p o s ie -  
jtoeiftung* naĄ § 305 ©t. ©., ferner ber d z e ń  s e jm o w y c h  u ż y w a n e j)  s ą  d o  n a -

• u ! c n r berfelben R citf^rift bom z 6 Sn* ( j3y Cja, ła w k i  z s ie d z e n ia m i c z e rw o n e m  
m 1880 meacn beś Slrttfclś SBaś loollt i b r . . , • . n .Ł
ben?“nad) §. 305 @t. ©., roegen beś ?lrtifelś | s u k n e m  o b ite m i 1 z p u lp i ta m i z a m y -
„® aś SRcc£)t auf 91ebolution“ nad) ben §§. j k a n e m i. a  m ia n o w ic ie :
«  •, ,l22l unb 302 @t bannjoegen beś: a) 1 £ . ł a w e k  po 6 s ie d z e ń ,  (w  ra-
21 tTfetś „Siien- nacfj § 300 e t . ®  berooten j,je rozłączenia tych ław ek pul­

pity nie do użycia, chybaby do 
nich dorobiono jeszcze s ied zen ia );

b) 4 .  ł a w k i  po 5 s ie d z e ń ,  jak
w y ż e j ;

XXXXXX3QGC0XXXXXX
Dla małych dzieci.

L e k c y e ;  j ę z y k a  f r a n c u s k i e g o  z a  
c e u ę  1 z ł .  5 0  c t .  m i e s i ę c z u i e  od te ­
raz aż do końca września, przez rodowitą Fran- 

cuskę. — W Rvnku 1. 38 na II piętrze.
(5088 9 -0 )

XX3OOOOOCC0OOOOOOC
omuż nieznane je s t nazw isko Mi- 

s trz a  który  dziełan  i sw em i tej 
. artystycznej m iary  c o ,, J a w n o

g i a c s z i s t c a 44 —  „ P o c h o d n i e  N e r o  
n a 44 —  „ T a n i e c  w ś r ó d  m ie c z ó w * *  
i tylom a innem i arcy tw oram i za ją ł pełne za- 
szezytu m iejsce w plejadzie w ielkich m istrzów  
w spółczesnych. —  K ażdy zrozum ie, że tu  m owa 
o S i e m i r a d z k i m  — którego dzie ła  s ta ­
nowić będą dum ę narodu, do którego M istrz  

nasz należy .
W  rzędzie jego arcydzie ł, n iew ątp liw ie 

rów norzędne z wyż w ym ienionem i zajm uje m  ej- 
sce jego

W  Elegia
obraz, który obiegłszy  c a łą  E uropę, w szędzie 
bu d z ił pow szechny podziw  i gorące uznaDie. 
Obecnie repredukoya z tego obrazu, zdjęta  po 
raz p ierw szy w  k ra ju  za upow ażnieniem  sam e­
go M istrza sposobem olejodrukow ym  oddana, 
w iern ie  i do z łudzen ia  odtw arzająca oryg inał: 
je s t do nabycia  w mojej k s ięg a rn i po c e n ie : 

sam  obraz „E leg ia“ , bez ram  x ł r .  1 2 ,  
z ozdobnem i ram am i zło mnemi albo ó, la  
grecąue an tiąu e  x l r .  2 2 ,  
w ysokość obrazn 67. a szerokość 47 cen­
tym etrów  ibez ram y) czyni go stosow nym  
do ozdoby każdego m ieszkania , a cena 
p rzystępna  sądzim y, że sk łon i niejednego 
do przyozdobnienia swego salonu arcydzie­
łem  znakom itego rodaka.

K s i ę g a r n i a

F . H . R ic h te r a
(H  A ltenberg) (5300 3—3)

i v e  L i u o w i e .

SDaś f f. $mśgerid)t in Seitmerife fiat 
auf 21ntrag ber f. f. @taaiśamualjd)aft mit 
bem Srfenntniffe bom 17 Suli 1890, 3f- 3541,

i ') 2." ławki zupełnie odrebne 
po 6 siedzeń z pulpitami;

onkureneyalj |
przez na jsk rupu la tn ie jszą  

r z e t e l n o ś ć

nenben 3eitfc^rift „uugarifcfje 2Bod)en * SJŚoft 
5Rr 1 bom i I Suli 1880 megen beś 21rti* 
felś „®ie Xreibjagb nuf ©ocialifteu1* nad) §. 
65 a @t. ®. berbaten.
(5177 8— 3) Obwieszczenie

L. 3893. C. k. sąd powiatowy w Eos- 
sowie zawiadamia m ających chęć kupienia, 
że w sprawie Leiba Miihlbauera przeciw 
Oleksie i Olcnie P rodannik  o 20 złr. z pn 
odbędzie się tu pomusowa sprzedaż realnoś­
ci w Kosmaczu pod 1. k. 276 w trzech ter­
m inach a to dnia 21 paźdżiernika, 25 listo­
pada i 22 gruduia  1880 zawsze o 9 godz - 
nie rano, a to na pierwszych dwóch term i­
nach tylko za cenę szacunkową w kwocie 
220 zł. lub wyżej, a w term inie ostatnim  i

d) 2. ławki po 2  siedzenia, ja k
w y ż e j; j

e) 4. ławki o 1 siedzeniu, j a k ;
w y ż e j;
N abyw ać można pojedynczo lub!  

razem u podpisanego Dyrektora kan- j 
celaryi W ydziału krajowego aż d o : 
dnia f 6  s i e r p n l n  r .  i>, w kt ó - ! 
rym to dniu nastapi zupełna w ys- j 
przedaż w  drodze w yw ołania najwię- i 
cej ofiarującemu.

Oglądać można codziennie od go

r
ulica S ykstu ska  I. C  

w e  H u « * T « -

jedyny wyłączny skład

e r b a t y
P O S ^ j s k A C j
— 'vru'VV'--------

Zamówienia uskut. sumiennie także za 
pobrań, poczt, franko opakowane.

______________ (3784 U -1 2 )

N a  sprzedaż
d o m  p ią t r o w y ,  murowany, nowy, na przed­
mieściu o 4 partyack mieszkalnych i, ogródkiem. 
Bliższa wiadomość pod adresem : T . ltudzynow sk i, 

ulica Śnieżna 1. 4, 2gic piętro we Lwowie.
(5278 3-3)

Do wydzierżawienia.
o d  1  n t a r c &  1 8 8 1  majątek D m y t r o *  
w i c e  — o pół mili od stacyi kolejowej Są­
dowa Wisznia —  o trzech folwarkach dosta­
tecznie zabudowanych, z przestrzenią 445 mor­
gów pszennej roli, 128 m. łąk, z prawem pro- 
pinacyi w czterech karczmach — z młynem 
amerykańskim. — Kaneya 5.000 zł. w a. 
Majątek obejrzeć można każdego czasu, a o bliż­
sze warunki proszę zayytywać listownie fraDCO 
pod adresem: Wny Pan M a n d y k  rządca dóbr 
hr. Stanisława Konarskiego, o. p Dubiecko.

(4970 4 -4 )

L. 12588. (4 9 S9 3— 3)

Ogłoszenie licytacyi.
Rozpisuje się licytacya przez o- 

ferty na dostawę Szpitalowi pow szech­
nemu w e L w ow ie w  1881 r. to jest 
od dnia 1 stycznia do d. 31 grudnia 
1881 z oznaczeniem  w przybliżeniu 
ilości

1. Drzewa opałow ego rocznie:
a) Bukowego m etrów kubiczn. 2000
b) Brzozowego „ ,, 800
c) Sosnow ego „ ,, 600

2. Mieka dziennie:
a) Niezbieranego litrów . . . 125
b) Zbieranego „ . . .  125

Tak drzewo jak i mleko mają być 
dostawione w najlepszych gatunkach, 
mleko codziennie w  oznaczonych g o ­
dzinach i ilościach, drzewo zaś w  m ia­
rę zażądania i w  ilościach oznaczo- 
nycn przez Zarząd Szpitala, gdzie moż­
na przejrzeć warunki, na podstawie 
których kontrakt zawartym  zostanie i 
k tó re  po podpisaniu dołączvć trzeba 
do oferty.

Oferty opieczętowane i należycie 
ostem plowane przy dołączeniu wadyum  
5°/0 od całej rocznej dostawy, składać 
należy na ręce Dyrekcyi Szpitala do 
d. 15 sierpnia b. r., w  dniu zaś na­
stępnym  dnia 16 sierpnia o godz. 11 
przed południem w kancelaryi D y­
rekcyi Szpitala odbędzie się najprzód 
otwarcie ofert, a potem ustna licy­
tacya.

Do kontraktu w ym aganą będzie 
kaucya w w ysokości 10 proc. cd ca­
łorocznej dostawy.

Lw ów  d. 16 lipca 1880.
Z Dyrekcyi Szpitala Pow szechnego.

niżej tej eeny zawsze z* poprzedniem ułożę j d ż in y  1 0  do  1 i od  5 do  6  po  po  
niem  zaliczki do rąk  komisarza licytacyi 1 ^

w kw',ci'i 23 *"• " Z Wydziału krajowego
We L w ow ie d. 5 sierpnia 1880. j 

G r o t t .
L. 2884.

Obwieszczenie.
(5446 1— 3) .

A kta opisania i oszacowania i bliższe 
warunki licytacyjne wolno przejrzeć w tus. 
registraturze. C. k. sąd powiatowy.

Kossów 10 kw ietnia 18i0.
(5016 3— 3) E d y  k t .

L. 8409. 0. k. sąd obwodowy w T ar­
nopolu uw iadam ia niniejszem  p. Henryka 
Jasińskiego, że pod dniem 20 kwietnia 1880 
1 5849 przeciw niem u na prośbę M endla 
Aszkenazego naksz zapłaty na kwotę 700
złr. wydano, i że z powodu niewiadomego . OOA . o r n a t  ,
m iejsca pobytu jego ustarow iono dlań na 1 8 8 0 , 1. 3 1 9 9 1  g m in ie  m ia s ta  Brody

C. k. uprzyw. Lwowsko-Czerniowiecko-Jasska kolej żelazna. —  Kolej Arcy- 
księcia Albrechta. —  Pierwsza węgiersko-galicyjska kolej żelazna, zarazem 

jako prowadząca ruch na c. k. kolei Dniestrzańskiej.

i

L. 9180 (5448 1 - 3 )

W ysokie c. lc. Nam iestnictwo u- 
dzieńło reskryptem z dnia 26 czerw ca

jego koszta i niebezpieczeństwo k u n to ra  w 
osobie Dr. Kwiatkowskiego, któremu też n a ­
kaz zapłaty doręczono.

W zywa się przeto p. H en ry ta  Jasiń s­
kiego, by ustanowion.-go kuratora należycie 
poinformował, lub innego zastępcę mianował, 
gdyż inaczej wyniknąć mogące zle skutki, 
sam sobie przypisze.

T ruopol doia 30 czerwca 1880.

w miejsce 3 jarm arków n a  podstawie 
dawniejszych rozporządzeń urządzo­
nych, koncesyę do urządzenia siedmiu 
jarm arków. a m ianow icie: w dniach 
10 stycznia, 19 marca, 5 maja, od 10 
do 15 sierpnia, od 10 do 15 września, 
30 października i 15 grudnia każdego 
roku, i przyjęło d > wiadomości rozpo-

on2e c. iE i y  * a • , I rządzenie świetnego c. k. starostwa L 3966 S-kaleki c. k. sąd puwWowy i  , , . °  i o o a
w zoa z j ł  w celu wydobycia w ie zytclntści w  R*odach Z dnia 18 czerwca 1880, 
Hon ga Jakobshona w iloś-i 45 zł z pn, 1. 10137, udzielające gm inie koncesyę  
przymusowy jawny przetarg realnoś i Józef* ' na odbywanie jednego tygodniow ego  
Czwartkowskiego pod l._ sp. 43 w Tartaków- (arg U w Brodach CO poniedziałku.
cii położonej ua diień 26 paździ m ika 1880 
o 10 godzinie przed południem w gm achu 
sądowym pod ułatw iającym i warunkam i.

Cena wywołania 2220 zł 90 ct.
Poręczne 5 prc. 111 zł. 5 ct.
Resztę warunków można przejrzeć w 

reg istra turze tutejszej.
Sokal dr ia 30 czerwca 1880.

Co się niniejszem do publicznej 
wiadom ości podaje.

Zwierzchność gm inna miasta. 
Brody dma 4 sierpnia 1880.

Antoni Witoslawski
burmistrz. ,

D nia 1 m arca  b. r. zap ro w ad zo n a , a  począw szy od 
d n ia  1 lipca b. r. ty lko  w zględem  tran sp o rtó w  do w ęgier­
sk ich  stacyj P ierw szej w ęgiersko-galicy jsk iej kolei żelaznej 
w ażna

taryfa wyjątkowa
dla przewozu

zboża, kukurudzy, owoców strączkowych, mąki i produk'
tów mełtych w całow ozow yoh ła d u n k ach  z G alieyi do W ę­
gier, dalej d la  p rzew ozu

p r ó ż n y c h  w o r k ó w
w dow olnych  ilościach  w odw ro tnym  k ie ru n k u , przestaj6 
dnia 20 sierpnia 1880 r. być ważną.

W ied eń  d n ia  1 s ie rp n ia  1880  r. >

OA zarządów związkowych. |
Z druk&rfet Wł. Łozińt?ki8g<»; ul.-tJaarueckifcgo 1 12 dom W urnw a.


